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0 pii f ’ wykonanie zadań społeczno-gospodarczych w 1979 roku, o partyjną i obywatelską 

odpowiedzialność w kształtowaniu wyższej jakości pracy i warunków życia narodu

Obraduje XIII Plenum Komitetu Centralnego PZPR

Prezydium Sejmu postano­
wiło zwołać 21 posiedzenie Sej 
mu PRL w dniach 20 i 21 gru­
dnia 1978 r.

Posiedzenie rozpocznie się w 
dniu 20 bm. o godz. 16.00.

Porządek dzienny posiedze­
nia przewiduje:

— sprawozdanie komisji 
mandatowo - regulaminowej w 
sprawie obsadzenia mandatu 
poselskiego w okręgu wybor­
czym nr 23 w Gliwicach;

— sprawozdanie Komisji Pla 
nu Gospodarczego. Budżetu i 
Finansów o projektach:

1. uchwały o Narodowym 
Planie Społeczno-Gospodar­
czym na 1979 r.,

2. ustawy budżetowej na 
rok 1979;

— sprawozdanie Komisji 
Spraw Wewnętrznych i Wy­
miaru Sprawiedliwości o rzą­
dowym nroiekcie ustawy o od 
znakach i mundurach;

— sprawozdanie Komisji

Spraw Wewnętrznych i Wy­
miaru Sprawiedliwości o rzą­
dowym projekcie ustawy o ter 
minie zakończenia obecnej ka­
dencji ławników ludowych w 
okręgowych sadach pracy i 
ubezpieczeń społecznych;

— interpelacje i zapytania 
poselskie;

— zmiany w składzie osobo­
wym komisji sejmowych.

Zebranie Klubu Poselskiego 
PZPR odbędzie się w dniu 20 
grudnia 1978 r. (środa) godz. 
11 00 w gmachu KC PZPR.

Klub Poselski ZSL zbierze 
się tego samego dnia o godz. 
10.00 w gmachu Sejmu, sala 
118.

Zebranie Klubu Poselskiego 
SD odbędzie się również 20 
bm.; o godz 12.30. w sali kon 
ferencyjnei CK SD. Warszawa, 
ul. Rutkowskiego 9. (PAP) x

W Warszawie rozpoczęło się 
]3 bm. XIII plenarne posiedzę 
nie Komitetu Centralnego Poi 
sklej Zjednoczonej Partii Ro 
botniczej. Obradom przewod­
niczył I sekretarz KC PZPR, 
Edward Gierek.

Na porządku dziennym dwu 
dniowych obrad:

— referat „O pełne wykona 
nie zadań społeczno-gospodar 
czych w 1979 roku, o kształto 
wanie partyjnej i obywatel­
skiej odpowiedzialności w ich 
realizacji”,

— dyskusja,
— przyjęcie uchwał.
Obrady otworzył Edward 

Gierek.
W okresie od XII Plenum 

KC — powiedział — odszedł 
od nas członek KC Sylwester 
Kaliski, wybitny uczony, żoł­
nierz, organizator nauki i wy 
chowawca młodzieży, człowiek 
ideowy i prawy, który wnosił 
ogromnie dużo do naszej pra
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cy i długo będziemy odczuwać 
jego brak. Utraciliśmy też Ja 
na Mietkowskiego, zastępcę 
członka KC, utalentowanego 
dziennikarza, zasłużonego dzia 
lacza kultury, który położył 
wielkie zasługi dla rozwoju 
polskiej radiofonii, znanego z

Zebrano 850 milionów informacji

Zakończył się 
Narodowy Spis Powszechny 1978 r

13 bm. dobiegły końca zasad 
®‘tze czynności Narodowego 
Spisu Powszechnego 1978 r.

kwestionariusze spisowe 
Przeniesiono blisko 850 min in 
p>rmacji dotyczących warun- 

bytu ludności, struktury 
płodowej, problemów miesz­
kowych. kwestii migracji i 
Ujazdów do pracy Powodze- 

spisu w dużej mierze wy- 
n‘ka z postawy rachmistrzów, 
‘pa pełnej poświęcenia pracy i 
'“^dności w wykonywaniu cd 
^widzialnych obowiązków, 
yimo trudnych warunków ai- 
^osferycznych dotarli oni do 
' SzYstkich mieszkańców, któ- 
;'ch'udało się zastać w do- 
* «eh. Część mieszkań odwie- 

ZP> wielokrotnie. Nieliczne sa 
p przypadki n i ed okoń anta 
.p^aności spisowych. Osoby, 
p orę nie spotkałv sie z rach- 
_ ‘pyzami i nie dokonały czyn 
k? spisowych proszone sa o 
■^szanie w dniach 14—16 
w- D‘ur snisowvch właści- 

dla danego mieisca za- 
w godzinach od 8

:pJednocześnie GUS informu- 
’2e w dniach 14—18 grudma 

przeprowadzony spis 
kkny w wylosowanych >b 

sP*sowych. Polegać on 
11Q.77e na sprawdzeniu dokład 

spisu powszechnego, któ

Referat Edwarda Gierka Dyskusja

Sala obrad XIII Plenum Komitetu Centralnego PZPR podczas przemówienia Edwarda Gierka 
CAF — fot. Kłoś

ofiarności, skromności i życz 
liwości ludziom.

Zebrani chwilą milczenia 
uczcili pamięć zmarłych.

Edward Gierek stwierdził 
w zagajeniu, iż sprawy które 
są przedmiotem obrad XIII 
Plenum, mają podstawowe zna 
ozenie.

VII Zjazd jako naczelne cele 
wysunął podniesienie jakości 
pracy i jakości warunków życia 
narodu. Ten doniosły postulat 
zjazdu ogniskuje w istocie 
podstawowe zależności między 
rozwojem gospodarczym a 
wzrostem poziomu życia społe 
czeństwa. Stanowi niezmien­
ną linię polityki naszej partii, 
dyrektywy dla organów pań­
stwa i organizacji społecznych. 
Określając więc zadania, jakie 
stoją przed naszą partią i pań 
stwem w roku przyszłym, us 
talając cele i kierunki rozwo 
ju kraju — musimy rozpatry 
wać je kierując się tą właśnie 

ry odbył się między 7 a 13 gru 
dnia. W spisie kontrolnym bę­
dą notowane na arkuszach spi 
sowych tylko niektóre dane. 
Na terenie całego kraju wylo­
sowano jedynie 160 obwodów 
do .przeprowadzenia spisu kon 
troinego. W Warszawie np. bę­
dzie ich 9.

Za kilka dni rozpocznie się 
opracowywanie danych zebra­
nych w trakcie spisu. Będzie 
ono po raz pierwszy przepro­
wadzane w sposób zdecentra­
lizowany w trzech ośrodkach.

Termin przekazania synte­
tycznych informacji, niezbęd­
nych dla właściwego planowa­
nia rozwoju naszej gospodarki 
został wvznaczonv iuż na częr 
wiec 1980 roku. Tempo to nie 
ma precedensu w historii spi­
sów pcyyszechnych. które 
Główny Urząd Statystyczny 
przeprowadził iuż 6-krotnie.

Generalny komisarz spiso­
wy, prezes Głównego Urzędu 
Statystycznego wystosował do 
wszystkich rachmistrzów spi­
nowych serdeczne podz.ękowa 
nie za wielk: trud i zaangażo­
wanie społeczne. Wyraził on 
również uznanie mieszkańcom 
miast i wsi za rzetelny i zy- 
czkwy stosunek do te.j akcn 
ważnej z gospodarczego i spo­
łecznego punktu widzema^ 

przewodnią myślą VII Zjazdu 
naszej partii.

W pierwszym punkcie porzą 
dku dziennego I sekretarz KC 
PZPR Edward Gierek wygło­
sił referat „O pełne wykonanie 
zadań społeczno - gospodar­
czych w 1979 roku, o kształto 
wanie partyjnej i obywatel­
skiej odpowiedzialności w ich 
realizacji”.

Następnie rozpoczęła się dy 
skusja nad referatem. W pierw 
szym dniu obrad głos zabra>i: 
zastępca członka KC, I sekre 
tarz KW PZPR we Włocław­
ku — Edward Szymański; czło 
nek KC, brygadzista w Hucie 
im. Bieruta w Częstochowie 
— Jerzy Wojtasik; zastępca 
członka KC, I sekretarz KW 
PZPR w Sieradzu — Tadeusz 
Stasiak; członek KC, publicys 
ta „Trybuny Ludu” — Ry­
szard Wojna; zastępca człon­
ka KC, I sekretarz KW PZPR 
w Toruniu — Bolesław Kapi

Sympozjum w Gdańsku

Człowiek, jego ból, 
cierpienie i prawo do szczęścia
W salach gdańskiego Ratu­

sza Głównomiejskiego zakoń­
czyła się II ogólnokrajowa, in 
terdyscyplinarna konferencja 
naukowców nt. „Człowiek, je­
go ból, cierpienie i prawo do 
szczęścia”. W dwudniowym

Powrót M. H. Mariama
13 bm. powrócił do kraju po za­

kończeniu wizyty w krajach afry­
kańskich i socjalistycznych prze­
wodniczący Tymczasowe.) Wojsko­
wej Rady Administracyjnej. Rady 
Ministrów i naczelny dowódca re­
wolucyjnej armii socjalistycznej 
Etiopii. Mengistu Haile Marłem. 
Ludność Addis Abeby zgotowała 
mu entuzjastyczne powitanie ood- 
czas wiecu, który odbył sie w 
centrum miasta z udziałem kilku­
dziesięciu tysięcy osób.

Plenum KC SED
W środę rozpoczęło się w Ber­

linie IX plenum KC Niemieckiej 
Socjalistycznej Partii Jedności; 
Referat w imieniu Biura Politycz 
nego wygłosił członek Biura Po­
litycznego sekretarz KC SED, 
Joachim Herrrrann.

Spotkanie ZSRR — USA
W środę odbyło się w Genewie 

kolejne spotkanie delegacji ZSRR 
i USA uczestniczących w radziec 

tan; zastępca członka KC, pa 
rowaczka tkanin w Zakładach 
Przemysłu Bawełnianego im. 
Marchlewskiego w Łodzi — 
Janina Zalewska; członek KC. 
I sekretarz KW PZPR w Biel 
sku-Białej — Józef Buziński.

W dyskusji powszechnie pod 
kreślano, że projekt planu na 
1979 r. jest — zgodnie z poli 
tyką partii •— nastawiony na 
dalszą realizację wytyczonych 
jej uchwałami celów społecz­
nych, a także na przezwyciężę 
nie trudności wynikających z 
obecnych warunków rozwoju. 
Fundamentem zadań na rok 
przyszły jest realna ocena ist 
niejącej sytuacji gospodarczej, 
nasżVch możliwości oraz hie­
rarchia potrzeb społecznych 
zgodna z uchwałami VII Zjaz 
du PZPR. Najwyższym naka­
zem dla partii, dla całego spo 
łeczeństwa jest — wskazywa-

Dakończenie na str. ?.

sympozjum uczestniczyło bli­
sko 200 specjalistów z całego 
kraju, reprezentujących nauki 
medyczne, filozofię, etykę, so­
cjologię, historię i teorię sztu­
ki. (PAP)

ko-amerykańskich rozmowach w 
sprawie ograniczenia strategicz­
nych zbrojeń ofensywnych.

Ratyfikacja układu
W środę Prezydium Rady Naj­

wyższej ZSRR na posiedzeniu, 
któremu przewodniczył Leonid 
Breżniew jednomyślnie ratyfiko­
wało podpisany 3 listopada or. 
układ o przyjaźni i v;spółpracy 
między Związkiem Radzieckim a 
Socjalistyczną Republiką Wietna­
mu.

Starcia w Iranie
Przez całą minioną dobę trwały 

gwałtowne starcia między woj­
skiem a demonstrantami w co naj­
mniej 10 miastacłj Iranu. W Isfa- 
hanie, drugim co do wielkości 
mieście Iranu zginęło, 13 bm. jak 
twierdzą lekarze ok. 40 osób, a 
ok. 700 odniosło rany. Demonstran­
tów ostrzeliwano z pokładu śmi­
głowców, które krążyły nad mia­
stem. Atmosfera napięcia oanuie 
również w samym Teheranie. Po 
ulicach krążą patrole wojska.

Dzisiaj — uroczysty koncert w Warszawie

Obchody rocznic powstania KPP i PZPR
W podniosłym nastroju ob­

chodzone są w całym kraju 60 
rocznica powstania Komunis­
tycznej Partii Polski oraz 30 
rocznica zjednoczenia polskie­
go ruchu robotniczego. Na spot 
kaniach, akademiach i wieczór 
nicach podkreśla się. że w ca­
łej swej historii polski ruch 
''obotniczy dążył do urzeczy­
wistnienia jedności swych sze 
regów. W wyniku połączenia na 
gruncie mairksizmu-leninizmu 
PPR i PPS utworzona została 
jednolita partia klasy robotni 
czej — PZPR. Stała się ona 
przewodnią siłą narodu, kieru 
iącą socjalistycznymi przemia 
nami społeczeństwa polskiego.

W dalszym ciągu odbywają 
się spotkania egzekutyw korni 
tetów wojewódzkich partii z 
weteranami polskiego ruchu ro 
lotniczego, działaczami partyj 
nymi, byłymi członkami PPR 
i PPS, ą także uczestnikami 
Kongresu Zjednoczenia. Przv 
tej okazji wielu zasłużonych 
działaczy partyjnych uthonoro 
wanych zostało wysokimi odzna 
czeniami państwowymi. Wrę­
cza się im również listy gratu 
lacyjne i specjalne znaczki par 
tyine.

Szczególną rangę nadano ób 
chodom także . w siłach zbrój 
nyeh. Partia stanowiła bowiem 
w latach II wojny światowej 
przewodnią siłę narodu polskie 
go w walce.o wyzwolenie na­
rodowe i społeczne; to prze­
cież komuniści stworzyli przed 
35 laty ludowe Wojsko Polskie.

13 bm członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR, minister 
obrony narodowej, geru armii

Posiedzenie Sekretariatu PAN

Wysoka ocena dorobku 
pożnańskiej nauki

W Poznaniu odbyło się wczo 
rai wyjazdowe posiedzenie Se 
kretariatu Naukowego Pol­
skiej Akademii Nauk. Uczest­
niczyli w nim m. in.: prof. dr 
Jan Kaczmarek — sekretarz 
naukowy PAN, jego zastępcy, 
sekretarze wydziałów i oddzia­
łów Akademii w Katowicach.

Prezydent Carter oświadczył na 
konferencji prasowej w Waszyng­
tonie, że rząd jego będzie popierał 
obecny ustrój w Iranie. Prezy­
dent dodał, że Stany Zjednoczone 
nie zamierzają ingerować w spra­
wy Iranu.

Izraelski sprzeciw
Rząd izraelski odrzucił propo­

zycje egipskie, które zostały mu 
przedstawione przez sekretarza sta­
nu USA, Cyrusa Vance’a w nadziei 
na przełamanie impasu w nego­
cjacjach nad zawarciem separa­
tystycznego egipsko-izraełskiego 
traktatu pokojowego. Cyrus Vance 
który przebywa na Bliskim Wscho 
dzae ze specjalną misją mającą na 
celu nakłonienie Kairu i Tel Awi­
wu do jak najszybszego podpisania 
tego traktatu po dwugodzinnych 
rozmowach z premierem Beginem 
i innymi politykami izraelskimi 
oświadczył, że między stronami 
zainteresowanymi utrzymują się 
różnice poglądów, ale będą konty­
nuowane wysiłki, zmierzające do 
ich przełamania.

Wojciech Jaruzelski spotkał 
się w stołecznym klubie gar ni 
zonowyim z kilkudziesięciooso 
bową grupą żołnierzy Wojska 
Polskiego — weteranami ruchu 
robotniczego, którzy pełnili lub 
nadal pełnią służbę w szere­
gach LWP.

Podczas spotkania liczne gro 
no zasłużonych działaczy otrzy 
mało odznaczenia państwowe 
oraz medale wybite dla upa­
miętnienia współtwórcy PPR — 
Marcelego Nowotki. Wśród wy 
różnionych znaleźli się byli 
członkowie KPP. PPR, żołnie 
rze ludowego Wojska Polskie 
go i a-rmii radzieckiej, uczest 
nicy ruchu oporu, b. partyzan 
ci.

14 bm. w Warszawie, gdzie 
przed 30 laty, podczas history 
cznego kongresu jedności ro­
botniczej powstała Polska Zje 
dnoczona Partia Robotnicza, 
odbędzie się uroczysty koncert 
z okazji 30 rocznicy zjednoczę 
nia polskiego ruchu robotni­
czego i 60-lecia powstania KPP.

Na koncert zostali zaproszeni 
działacze ruchu robotniczego, 
a wśród nich b. członkowie 
KPP, PPR i PPS, weterani 
walk o wyzwolenie narodowe 
i społeczne, ludzie dobrej ro­
boty, młodzież.

Koncert organizowany przez 
Komitety Centralny i Warsza 
wski PZPR przypomni w ar­
tystycznej formie najważniej­
sze momenty z życia partii, 
dorobek socjalistycznego budo 
wnictwa w naszym kraju.

PAP

Krakowie, Łodzi i Wrocławiu, 
członkowie prezydium oddzia­
łu PAN w Poznaniu oraz przed 
stawiciele władz politycznych 
i administracyjnych.

W godzinach rannych grupa 
uczonych spotkała się z sekreta 
•zem KW PZPR w Poznaniu

Dokończenie na str. 2

Zwycięstwo opozycji
Według nieoficjalnych jeszcze 

wyników wyborów do zgromadze­
nia narodowego południowej Ko­
rei, partia dyktatora Pak Dzong 
Hyi — partia demokratyczno-repu- 
blikańska — po raz pierwszy uzy­
skała o 2 proc, mniej głosów, niż 
opozycyjna nowa partia demokra­
tyczna. Oficjalne wyniki będą zna­
ne w czwartek 14 bm.

Śmiertelne zatrucie
Około 200 osób zmarło do 13 bm. 

w górniczym okręgu Dhanbad w 
południowej częśći indyjskiego 
stanu Bihar wskutek zatrucia al­
koholem metylowym, a przeszło 
300 walczy ze śmiercią w szpita­
lach i lecznicach.

Wotum zaufania
Ponadpartyjny rząd portugal­

ski premiera Carlosa Mola Pią­
to uzyskał w nocy z wtorku na 
środę wotum zaufania w parla­
mencie. Za programem działa­
jącego od 38 tygodni gabinetu gło 
sewało 109 deputowanych prze­
ciwko — 45 a 97 wstrzymało się 
od głosu.
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Sto tysięcy płyt gramo­

fonowych — szczegól­
nego rodzaju — rozesłali 
chrześcijańsko - demokra­
tyczni deputowani do za- 
chodnioniemieckiego Bun­
destagu. Komu przekazali 
plastikowe krążki? Z wiąz 
kom zawodowym, kierowni 
ctwom rozmaitych szkół, 
i niezliczonym obywatelom. 
Czy może były to płyty z 
przebojami albo może z 
pieśniami religijnymi? Nic 
podobnego. Nagrano na 
nie pełen tekst hymnu, 
śpiewanego w RFN przy 
oficjalnych okazjach w 
skróconej wersji.

Parę słów wyjaśnienia: 
w Niemczech zachodnich 
zachowano hymn narodo­
wy, przyjęty w roku 1922; 
gra się i śpiewa tę samą 
melodię, natomiast jeśli 
chodzi o tekst — jedynie 
zwrotkę trzecią. Po 
prostu władze ustanawia­
nej przed dwudziestu dzie 
więciu laty Republiki Fe­
deralnej Niemiec, choć przy 
jęły uważać to państwo za 
prawnego spadkobiercę 
Trzeciej Rzeszy, uzno.ly wy 
konywanie zwrotki pierw­
szej za rzecz nie do zaakcen 
towania przez opinię pu­
bliczną Europy.

W istocie owa pierwsza 
zwrotka, nadto dobrze zna 
na starszym Polakom, jest 
wyjątkowo buńczuczna i 
i nacjonalistyczna. Mowa 
io niej o Niemczech od Mo 
zy po Niemen i od Bellu 
po Adygęt ,.Von der Maas 
bis an die Memel, von der 
Etsch bis an den Belt — 
Deutschland, Deutschland. 
ueber alles, ueber alles in 
der Welt!”

Te właśnie słowa, 
taki tekst — marzą się zno 
■wu członkom CDU i CSU 
i to nie dwom czy trzem, 
lecz sporej, bo liczącej 29 
osób, grupie posłów. "Wy­
słali sto tysięcy płyt, by 
upomnieć się o pełne 
brzmienie wielkoniemiec- 
kiego hymnu. Uczynili to 
— jak oświadczono — „dla 
wpojenia współrodakom od 
robiny patriotyzmu" .

Socjaldemokraci (SPD), z 
których szeregów wywodzi 
się także kanclerz RFN — 
Helmut Schmidt, ocenili 
zdecydowanie krytycznie 
opisane działania części 
chrześcijańsko - demokra­
tycznych posłów do Bun 
destagu. Niemniej historia 
rozesłania stu tysięcy płyt 
jest znamienna.

WP

Wybory w Zambii
W Zambii odbyły się we wto­

rek wybory powszechne i prezy 
denckie. Jedynym kandydatem 
do urzędu prezydenta był Kenneth 
Kaunda, sprawujący funkcję sze 
fa państwa nieprzerwanie od 1964 
roku, kiedy to Zambia uzyskała 
niepodległość.

Prezydent Kenneth Kaunda uo- 
stał ponownie wybrany szefem 
państwa. Według ogłoszonych w 
środę niepełnych wyników wybo­
rów prezydenckich w Zambii, uzy­
skał on 83.1 proc, głosów. (PAP)

Ostatnia droga 
red. Mieczysława Tomaszewskiego

Na poznańskim cmentarzu 
na Janikowie odbył się wczo­
raj pogrzeb redaktora Mieczy 
sława Tomaszewskiego. Przy 
trumnie wartę honorową peł­
nili dziennikarze „Głosu Wiel­
kopolskiego” i drukarze Wy­
działu Gazetowego Poznań­
skich Zakładów Graficznych 
im. Marcina Kasprzaka, współ 
towarzysze pracy redaktora 
Mieczysława Tomaszewskiego 
w redakcji nocnej „Głosu”.

Zmarłego, związanego nie­
przerwanie swą pracą z na­
szą redakcja od roku 1945, od 
prowadzali w kondukcie po­
grzebowym, obok rodziny, 
dziennikarze »,.Głosu Wielko­
polskiego” i innych poznań­

W Wiedniu

Rokowania w sprawie redukcji wojsk
i zbrojeń w Europie środkowej

W środę odbyło się 190 po­
siedzenie plenarne delegacji 19 
państw uczestniczących w ro­
kowaniach w sprawie wzajem 
uej redukcji wojsk i zbrojeń w 
Europie środkowej. Posiedze­
nie zakończyło XVI rundę ro­
kowań. Przemawiali szefowie 
delegacji ZSRR i USA. amba­
sadorzy Nikołaj Tarasów i Jo­
natan Dean.

Po posiedzeniu odbyły się od 
dzielne konferencje prasowe, 
na których oceny XVI rundy 
negocjacji dokonali — ze stro­
ny państw socjalistycznych — 
ambasador Ingo Oeser (NRD) 
i zachodnich — ambasador de 
Vos van Steeck.

XVI runda rokowań — 
stwierdził w oświadczeniu dla 
prasv ambasador Ingo Oeser 
— mogła przynieść decydujący 
postęp w kierunku pierwszego 
porozumienia w sprawie reduk 
cii wojsk i zbrojeń w Europie 
Środkowej. 8 czerwca br. kra­
je socjalistyczne przedstawiły 
nowa istotna propozycje zawie 
rająca kompleksowe ramvwza

Rozwój 
polsko-węgierskiej 

współpracy 
gospodarczej

13 bm. zakończyły się w War 
ssawie obrady XVI sesji sta­
łej polsko—węgierskiej komi­
sji współpracy gospodarczej. 
Na sesji oceniano stan realiza 
cji wspólnych ustaleń dotyczą 
cych rozwoju polsko—węgier­
skiej współpracy gospodar­
czej, dokonanych w czasie wi­
zyty w Polsce delegacji par- 
tyjno-rządowej WRL w czerw 
cu 1978 r. oraz spotkania pre­
mierów, rządów obu krajów w 
październiku br. a także w pro 
tokole poprzedniej XV sesji 
komisji.

Obroty towarowe w 197S r. 
będą o 10 proc, wyższe niż w 
roku poprzednim. Podstawo­
wą grupę towarów w handlu 
między obu krajami stanowią 
maszyny, urządzenia i sprzęt 
transportowy, zwiększa się tak 
że udział i wartość wzajem­
nych dostaw towarów rynko­
wych pochodzenia przemysło­
wego.

Z dotychczasowego przebie­
gu wymiany handlowej wyni­
ka, że ustalenia wieloletniej 
umowy na lata 1976—80 zosta 
ną przekroczone o ok. 15 pro 
cent. Na sesji postanowiono 
kontynuować prace w dziedzi 
nie koordynacji planów gospo 
darczych na lata 1981—85. Pro 
tokół XVI sesji polsko—wę­
gierskiej stałej komisji współ­
pracy gospodarczej podpisali 
wiceprezes Rady Ministrów Jó 
zef Tejchma i zastępca prze­
wodniczącego Rady Ministrów 
WRL Gyula Szeker. (PAP) 

skich redakcji, drukarze, dzia 
łącze sportowi, liczne grono 
przyjaciół.

Ostatnie słowa pożegnania 
nad mogiłą wygłosił zastęnca 
red. naczelnego „Głosu” Ma­
rian Flejsierowicz. Mówił o 
głębokim żalu jakim okryła ze 
spół „Głosu Wielkopolskiego” 
przedwczesna śmierć wspania 
łe^ro koleeri i przyjaciela, re­
daktora Mieczysława Toma­
szewskiego. Podkreślił Jego za 
sługi we współtworzeniu tuż 
po wyzwoleniu poznańskiego 
dziennikarstwa.

Mogiłę Zmarłego pokryły 
liczne wieńce i wiązanki kwia 
tów. (bran) 

jemnie możliwego do przyjęcia 
porozumienia redukcyjnego. 
Oczekiwano, że strona zachod­
nia udzieli równie konstruk­
tywnej i wyczerpującej odpo­
wiedzi na te propozycje, tym 
bardziej że czołowi politycy 
państw NATO podkreślili jej 
poważne znaczenie.

Przedstawiciel NRD przypo­
mniał, że czerwcowa propozy­
cja jego kraju, CSRS. ZSRR i 
Polski wyrażała zgodę na us­
tanowienie kolektywnych 
górnych pułapów liczebności 
sił zbrojnych obu ugrupowań 
polityczno-wojskowych w stre 
fie. aby redukcjami objęte by­
ły tylko siły lądowe; aby na 
pierwszym etapie zredukowa­
no tylko wvbrarie rodzaje uz­
brojenia. tak jak tego pragnie 
zachód: aby «* pierwszym eta 
pie wojsk” -adzieckie i amery 
kańskie zredukowano w sto­
sunku 2:1 i aby redukcje 
wojsk radzieckich w strefie — 
— jak tego domaga się za­
chód — «dbvłv sie dywizjami.

U ’mńca XVI rundy roko­

Posiedzenie Sekretariatu PAN
Dokończenie ze str. 1

— Józefem Switajem. wojewo 
da Stanisławem Cozasiem i 
prezydentem Poznania — Wła 
dvsławem Ślebodą. W rozmo­
wie, w której uczestniczyli: ore 
z. es Oddziału P AN w Pozna­
niu — prof. dr Gerard Labuda 
oraz sekretarz naukowy od­
działu — prof dr Maciei Wie- 
w‘órowski. omówiono działal­
ność instytutów i zakładów 
naukowych Akademii, znajdu- 
mcvch się w Poznaniu oraz 
n’anv ich rozwoju. Nasteonie 
oo zwiedzeniu Instytutu Fizy­
ki Molekularnej PAN i Zakła­
du Aparatury Radiospektros- 
ki powej ..Radiopan” odbyło 
się posiedzenie Sekretariatu 
Naukowego PAN i prezydium 
oddziału PAN w Poznaniu, na 
którym zaprezentowano zada-

Sukces partyzantów Zimbabwe
W poniedziałek, 11 bm., par­

tyzanci frontu patriotycznego 
Zimbabwe dokonali śmiałej 
akcji sabotażowej niemal w 
centrum stolicy Rodezji Sa- 
lisbury, podpalając największy 
w kraju skład z paliwami. 
Ogień strawił już 15 z 32 zbior­
ników, a z dymem poszło ok. 
53 tys. litrów paliw. Jest to 
poważny cios dla rasistowskie­

Generalna próba 
zelektryfikowanej 

linii kolejowej 
Szczecin - Stargard
13 bm. przeprowadzono po­

myślnie generalną próbę urzą 
dzeń nowo zelektryfikowane­
go odcinka kolejowego Star­
gard — Szczecin Główny. W 
ten sposób zrealizowany został 
ostatni ważny etap poprzedza 
jący przekazanie odcinka do 
użytku; pierwszy elektryczny 
pociąg ma dotrzeć do Szczeci­
na 15 bm.

Linia Stargard — Szczecin, 
która w najbliższy piątek prze 
kazana zostanie do. eksploata­
cji, to część wielkiego przed­
sięwzięcia mającego na celu 
zelektryfikowanie i unowocze 
śnienie trakcji na linii Krzyż 
— Choszczno — Stargard — 
Szczecin. Zadanie to realizo­
wano etapami, elektryfikując 
najpierw odcinek Krzyż — 
Choszczno — Stargard, następ 
nie Szczecin—Dąbie i obecnie 
do Szczecina Głównego.

PAP 

wań musimy stwierdzić —kon 
tynuował ambasador Ingo Oe 
ser — że brak zarówno posu­
wającej naprzód negocjacje <>d 
powiedz: na propozycję kra­
jów socjalistycznych z 8 czerw 
ca. jak i gotowości zachodnich 
uczestników do konstruktyw­
nego wyjścia naprzeciw w 
giównych dyskutowanych kwe 
s tłach. Przeciwnie, zachodni 
uczestnicy trwaja nie tylko na 
swych starych, sztywnych po­
zycjach, ale żadaja od krajów 
socjalistycznych dalszych us­
tępstw.

Przedstawiciel NRD wskazał 
w szczególności na fakt, iż g<iv 
w negocjacjach zdawał sie za­
rysowywać pozytywny zwrot, 
strona zachodnia użyła jako 
hamulca fałszywych twierdzeń 
o liczebnej przewadze wojsk 
krajów socjalistycznych w stre 
fie. Przedłożenie dodatkowych, 
szczegółowych informacji licz­
bowych nie zostało przez za­
chód wykorzystane w celu sko 
rygowania błędnych ocen na 
lemat liczebności wojsk Ukła­
du Warszawskiego.. (PAP) 

nia poznańskich placówek w 
1979 roku i program rozwoju 
informacji naukowej w latach 
1979—1980. Uczestnicy posie­
dzenia zapoznali sie również z 
cyklem produkcyjnym syste­
mu mikrofiszowego w Oddzia­
le Ośrodka Informacji Nauko­
wej PAN w Poznaniu.

W godzinach popołudnio­
wych w Pałacu Działyńskich 
odbyło sdę spotkanie, w któ­
rym wzięli także udział rekto 
rrv poznańskich uczelni, dy­
rektorzy instytutów resorto­
wych i placówek naukowych 
PAN. Referat na temat stanu 
i perspektyw gospodarowała 
zasobami wodnymi Wielkopol­
ski wygłosił prorektor Uniwer 
sytetu im. Adama Mickiewicza 
w Poznaniu — prof. dr Stefan 
Kozarski. (zr) 

go rządu w Salisbury. który 
wszelkie produkty naftowe mu­
si nielegalnie sprowadzać z za 
granicy, szukając kontrahentów 
którzy gotowi są łamać nało­
żono przez ONZ embargo na 
handel z Rodezją. W Salisbu­
ry trwa nadal akcja gaszenia 
pożaru. W środę. 13 bm.. stra­
żakom rodezyjskim przybyły 
na pomoc jednostki oołudnio- 
woafrykańskie. (PAP)

Ocena działalności
kółek rolniczych

Z udziałem przedstawicieli 
władz PZPR, ZSL oraz admi­
nistracyjnych województwa 
poznańskiego odbyło się wczo 
raj plenum Rady Wojewódz­
kiego Związku Kółek ,Rolni­
czych w Poznaniu. Omówiono 
realizację zadań społeczno-go­
spodarczych w roku bieżącym 
oraz przedstawiono zadania 
przyszłoroczne. Podkreślano 
np. znaczenie pomocy SKR-ów 
dla słabych, ale rokujących 
wzrost produkcji rolnej go-

Noworoczne paczki 
na najodleglejsze łowiska

Szczeciński port opuścił 13 
bm. udajac się na najodleglej­
sze łowiska południowego 
Atlantyku, statek — baza ry­
backa „Wineta”. Jednostka za 
brała na swym pokładzie dla 
Dolskich rybaków z trawlerów

Obraduje XIII Plenum
KC PZPR

Dokończenie ze str. 1 
no — sumienna realizacja tych 
zadań.

Rok 1979 nie będzie łatwy 
— stwierdzali mówcy — tym 
skuteczniej musimy pokony­
wać wszelkie trudności, a je 
dną z dróg do tego prowadzą 
cvch powinno być zwiększenie 
rangi uchwał partii, odzw:er- 
ciedlonych w planach społecz 
no-gospodarczych i zapewnie­
nie dyscypliny ich realizacji. 
Musi to się dokonać we wszy 
stkich ogniwach zarządzania 
i produkcji, wszystkich orga­
nach władzy i administracji. 
Niezbędna jest — podkreślali 
dyskutanci — większa ofen- 
sywność, ale nie tyle w sło­
wach, ile w czynach; przykia 
dem powinni tu świecić w łaś 
nie członkowie partii.

Przyszłoroczne zadania będą 
trudniejsze — akcentowali mó 
wcy — ale równocześnie mamy 
coraz więcej doświadczenia, 
jak pracować w niełatwych 
warunkach. Dla wykorzysta­
nia tego doświadczenia potrze 
bne jest, jednak przywrócenie 
dyrektywnego charakteru pla 
nu na wszystkich szczeblach, 
wiary w jego realność, ugrun 
towanie zasady, że jest on pod 
stawowym narzędziem organi 
zującym i bilansującym gos­
podarkę narodową. Dyskutanci 
opowiadali się za stworzeniem 
warunków dla szybszego i 
szerszego wdrożenia zmodyfi­
kowanego systemu ekonomwz 
no-finansowego w przedsię­
biorstwach; zwracali uwagę, 
że obecnie zbyt często ingeru 
je się w ten system poprzez 
decvzje administracyjne.

Wiele uwagi poświęcono ro 
li władz terenowych — żarów 
no w przygotowywaniu i bie 
żącym korelowaniu — jak i 
w wykonywaniu planów sne 
łeczno - gospodarczych, Na 
tym tle pozytywnie oceniono 
m.in. decyzję dotyczącą obo­
wiązku konsultacji projektu 
planu na rok 1979 z władza 
mi terenowymi, wskazując ró 
wnocześnie, iż konsekwencją 
tego powinna być praktyka 
zapoznawania władz tereno­
wych z wprowadzanymi w cią 
gu roku ewentualnymi zmia­
nami planów produkcji przed 
siębiorstw i ich wskaźników 
z ogniwami samorządu robot 
niczego, co umożliwi większy 
wpłvw załóg na przebieg pro 
cesów produkcyjnych. Dysku­
tanci wskazywali też, że z nie 
których zakładów pracy na­
pływają sygnały o osłabieniu 
ich kontaktów ze zjednoczenia 
mi; sytuację tę trzeba szybko 
zmienić.

Mówcy podkreślali, że przed 
stawione na plenum materia­
ły trafnie unaitruią poważne 
źródło zininiejstzania trudności

w Poznańskiem
spodarstw indywidualnych, 
priorytet w świadczeniu usług 
gospodarstwom specjalistycz­
nym i rolę zrzeszeń branżo­
wych, poprawę efektywności 
wykorzystania sprzętu.

W szerokiej dyskusji uczest 
nicy plenum wypowiadali się 
m. in. na temat podnoszenia 
kwalifikacji, większej dbałości 
o sprawność techniczną ma­
szyn, co przy braku części za­
miennych ma szczególne zna­
czenie. (zd) 

dalekomorskich uzupełniające 
elementy wyposażenia, zaopa­
trzenie, a także noworoczne 
paczki od członków rodzin z 
ktaju. Jest równocześnie baza 
lekarską oraz pływającym oś­
rodkiem działalności kultural­
nej. (PAP)

gospodarczych m. In. w stałym 
usprawnianiu systemu piano- 
wania i zarządzania. Ogromne 
rezerwy tkwią również w OTga 
nizacji produkcji — dostosowa 
niu jej zarówno do potrzeb, 
jak i wymogów nowoczesnej 
spodarki. Ten problem omawia 
no na konkretnych przykładach 
poszczególnych regionów kra- 
ju, zakładów produkcyjnych i 
obszarów rolniczych. W inten 
syfikacji produkcji rolnej zna 
cżną roię odgrywa nakładany 
na kadrę kierowniczą w gmj, 
nach obowiązek utrzymywania 
bieżącego ścisłego kontaktu z 
producentami; efektem tego 
jest znaczny w br. wzrost pro 
dukcji roślinnej — mimo nie 
sprzyjających warunków atmo 
sferycznych. Pobudzanie ini­
cjatyw produkcyjnych na wsi 
— wskazywano — powinno iść 
w parze z doskonaleniem funk 
cjcncwainia administracji, pój 
noszeniem rangi kontroli spo 
łecznej sprawowanej przez in 
stancje partyjne, rady naro­
dowe i organy samorządowe.

Czynnikiem równie ważnym 
jak organizacja i zarządzanie 
— jest po prostu solidna pra­
ca. Większość rzetelnych pra- 
ccwników — podkreślano — 
nie chce. aby na ich dobre i- 
mię rzutowały postawy ludzi 
niesumiennych i niezdyscypli 
nowanych. Podnosząc wymaga 
nia i zwiększając odpowiedział 
ność. trzeba więc stworzyć ta 
ki klimat, abv wszyscy mieli 
świadomość, że rozwój Polski' 
jest naszą wspólną srorawą.

Jedną z dróg zwiększania spo 
łecanego zaangażowania w wy 
konanie wspólnych zadań dla 
osiągnięcia wspólnych celów 
może być — wskazywano — 
częstsze ujawnianie mechaniz 
mów naszych kłopotów, a tak 
że uświadamianie społeczeńst­
wu kosztów gigantycznego pro 
gramu przebudowy i unowo- 
cz eśn i an i a kraju.

Jaka jest rola czynników par 
tii. kadry partyjnej? Szukając 
odioowiedzi na to pytanie pod 
kreślano, że głównym zada­
niem instancji partyjnych jest 
oddziaływanie na wszystkie 
podstawowe środowiska spole 
czno-zawodowe. Praca partyj 
na — praca z ludźmi — pie 
znosi szablonów i formalizmu. 
Wymaga nie tvlko wiedzy, ale 
także klasowej intuicji, żarli­
wości przekonywania o słusz­
ności programu partii — a za 
razem o jego zgodności z inte 
resami narodu. Nasza partyj­
na obecność jest zawsze koniecz 
na tam, gdzie decydują się łudź 
kie sprawy, gdzie toczy się — 
nie zawsze gładko i pięknie 
co^ienre żvcie społeczne.

Obrady będą kontynuowane 
w czwartek 14 bm. (PAP)

i 30lecie Instytutu 
Badań Literackich

W Pałacu Staszica w War­
szawie odbyła się 13 bm. sesja 
poświęcona 30-leciu działalno 
ści Instytutu Badań Literac­
kich PAN,

Z tej okazji list z gratulacja 
mi przesłał pracownikom IBL 
przewodniczący Rady Pan" 
stwa Henryk Jabłoński, wyra 
zając głębokie uznanie dla do 
konań instytutu. (PAP)

Pozmańskie Biuro Prognoz J *' 
stytutu Meteorologii i Gospoda 
ki Wodnej przewiduje na dz* 
w Wielkopolsce: zachmurzeń 
duże z większymi przejaśnień 
mi. Okresami opady deszczu , 
mżawki. Wiatry umiarkowane 
dość silne, południowo-zach0 
nie.

Temperatura maksymalna ■ 
plus 6 do plus 8 stooni mini™ 
na od n'us 2 do nlus 4 stoP™.’

Wczoraj o godz. 19 z .ry: 
wano nastenuiace terńper9*^^ 
w Kaliszu. Konin:e, Pile i ( 
niu nlus 5 stopni, w T eszni* 
stopni; ciśnienie 732,4 mm.

Dzisleiszv serwis Jnformocvir'. 
opracowoł Włodzimierz BronieC
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0 pełne wykonanie zadań społeczno-gospodarczych w 1979 r. 
o partyjną i obywatelską odpowiedzialność w kształtowaniu

W procesie urzeczywistnia­
nia strategii VI i VII zjazdów 

stwierdził na wstępie I se­
kretarz KC PZPR — kraj nasz 
dźwignął się na nowy wyż­
szy poziom rozwoju społeczne 
go i gospodarczego. Podejmu­
jąc wielkie zadania, liczyliś­
my się z koniecznością pokony 
wania różnych przeszkód j ba 
rier rozwoju. Kiedy przed 
gospodarką narodowa wyłoni 
Jo się szereg trudności zagra­
żających realizacji celów spo­
łecznych. nodjęliśmy świado­
mą decyzję nie obniżania po­
ziomu zadań w tej dziedzinie. 
Uwzględniając jednakże trud­
niejsze uwarunkowania ze­
wnętrzne i wewnętrzne uzna­
liśmy za niezbędne odpowied­
nie przegrupowanie sił i środ­
ków oraz podniesienie efektyw 
ności gospodarowania.

Rozwój społeczno-gospodar­
czy kraju w okresie 1976— 
1978 wykazał słuszność przy­
jętej polityki. Realizacja pro­
gramu przekształceń w struk­
turze gospodarki, koncentracja 
środków i uwagi aktywu na 
zadaniach służących zaspoko­
jeniu potrzeb ludzi pracy umoż 
liwiły zmniejszenie negatyw­
nych konsekwencji trudności, 
jakie wystąpiły w rolnictwie 
i w handlu zagranicznym. Mi­
mo wysiłków nie zdołaliśmy 
jednak rozwiązać wszystkich 
problemów, nadal borykamy 
się z trudnościami rynkowy­
mi, z niezadowalającym po­
ziomem jakości części produk 
cji, zc skutkami niedostatecz­
nej efektywności 
małą specjalizacją 
tową. Rozwiązaniu 
nych problemów 

oraz zbyt 
proekspor- 
tych i in- 

podporząd-
kowane zostały prące nad przy 
gotowaniem NPSG i budżetu 
państwa na 1979 rok.

W pracach tych przyjęto za 
podstawę nadrzędność celów 
społecznych i dążenie do lep­
szego zharmonizowania pro­
cesów gospodarczych w cało­
kształcie działalności społecz­
no-gospodarczej. Znalazło to 
wyraz w założeniach planu, o 
czym świadczy wzrastający 
udział konsumpcji w docho­
dzie narodowym do podziału, 
a jeszcze dobitniej przyjęcie w 
planie na 1979 r. założenia dal 
szego wzrostu 
mieszkaniowego, 

budownictwa 
gosoodarki

żywnościowej i usług oraz 
ochrony zdrowia.

Podobnie jak w okresie 1975 
—1978 nadał szybko będą 
wzrastać świadczenia społecz­
ne. W 1979 r. płaca realna w 
gospodarce uspołecznionej 
wzrośnie o 1.5—2 proc. Dalsze 
mu podwyższeniu ulegną oła- 
ce minimalne i najniższe. Na­
dał doskonalona będzie gospo­
darka płacowa w zakładach i 
Przedsiębiorstwach w kierun­
ku lepszego wiazania płacv z ___  ____ . rynkowa i eksportowa oraz su 
rezultatami oracv. Osiągnięcie ' rowce i energia. Po drugie —
założeń planu w dziedzinie 
wzrostu ołac realnych wyma­
gać będzie wysokiej dvscvpli- 
ny płacowej oraz skutecznej 
kontroli cen towarów i usług, 
szczególnie regulowanych poza 
systemem centralnym.

Mówiąc o najważniejszych 
zadaniach roku przyszłego, I 
sekretarz KC wskazał na ko- 
meczność dalszego zwiększe­
nia dostaw żywności i poprawy 
zaopatrzenia rynku w prze­
mysłowe towary konsumpcyj­
ne oraz dalszego rozwoju bu­
downictwa mieszkaniowego (o 
Ponad 12 proc, więcej miesz­
kań niż w br.).

Szczególne znaczenie — pod 
kreślił E. Gierek — ma rolnic 
two i gospodarka żywnościo­
wa. Wyższa osiągnięta w br. 
Produkcja roślinna oraz zało­
żony w planie na rok 1979 im 
Port zbóż w wysokości 5,5 min 
ton stwarzają podstawy dla 
dalszego rozwoju hodowli W 
Przyszłym roku.

W budżecie państwa r 1979 
rok duże środki przeznaczone 
tostaną na kontynuowanie pro

wyzszej jakości pracy i warunków życia narodu
Omówienie referatu Edwarda Gierka na XIII Plenum KC PZPR

gramu rent i emerytur oraz 
innych świadczeń społecznych. 
W 1979 r. wyniosą one ponad 
170 mld zł. Zarezerwowane zo 
stały także środki na dopłaty 
do gospodarki żywnościowej, 
które w bieżącym roku prze­
kroczyły 240 mld zł. Założenia 
budżetu państwa kładą jedno­
cześnie duży nacisk na oszczęd 
ne gospodarowanie środkami. 
Zakłada się m. in. poważne 
oszczędności w wydatkach na 
administrację.

Przyjęte w budżecie pań­
stwa założenie wzrostu docho­
dów uzależnione jest od osiąg 
nięcia planowanej obniżki 
kosztów produkcji i wzrostu 
akumulacji finansowej przed­
siębiorstw. Tylko bowiem na 
tej drodze — stwierdził E. Gie 
rek — możemy realizować ce­
le społeczne i umacniać naszą 
gospodarkę.

Najważniejszą kierunkową 
wytyczną VII Zjazdu stanowi 
nierozdzielne powiązanie ja­
kości pracy i jakości warun­
ków życia narodu. Wśród wie 
lu zadań, jakie w tej dziedzi­
nie stoją przed nami, I sekre- 
tarz KC 
wagę na 
sprawą 
pracy w

zwrócił szczególną u- 
te, które wiążą się ze 
podnoszenia jakości 
procesie produkcji i 

jakości jej wytworów, z waro 
stem szeroko pojętej efektyw 
ności gospodarczej.

Fundamentalne znaczenie 
dla jakości pracy ma jej orga 
nizacja i rzetelność oceny jej 
wyników oraz sumienne wy­
konywanie obowiązków. Nie­
dawno, za aprobatą Biura Po 
litycznego KC PZPR, rząd o- 
pracował i wniósł do Sejmu 
projekt ustawy o jakości wy­
robów, usług, robót, obiektów 
budowlanych. Po uchwaleniu 
i wdrożeniu ustawa ta przy­
czyni się do tworzenia korzy­
stniejszych warunków syste­
mowych i organizacyjnych dla 
poprawy jakości pracy.

We wzroście efektywności 
w sposób najbardziej synte­
tyczny wyraża się wzrost ja­
kości pracy. Aktualna ocena 
stopnia wykorzystania zaso­
bów ekonomicznych i czynni­
ków wytwórczych w naszej 
gospodarce wskazuje na skalę 
i możliwości dalszej poprawy 
efektywności gospodarowania. 
Wśród nich Edward Gierek na 
pierwszym miejscu postawił 
problem lepszego dostosowa­
nia produkcji do potrzeb spo­
łecznych. W 1979 roku będzie 
to zadanie szczególnie złożone 
i ważne ze względu na głębo­
kie przesunięcia w strukturze 
produkcji. Bezwzględny prio­
rytet otrzymuje produkcja 

oświadczył mówca — musimy 
systematycznie zmniejszać zu 
życie surowców, materiałów i 
energii, kłopoty surowcowe ma 
ją bowiem charakter długofa­
lowy. W 1979 r. przekroczenie 
planu produkcji odbywać się 
powinno tylko w oparciu o za 
oszczędzone środki materiało­
we. Po trzecie, chodzi o lep­
sze wykorzystanie majątku pro 
dukcyjnego. Dotyczy to zwła­
szcza maszyn i urządzeń nie 
dawno zainstalowanych, rep^e 
zentujących poziom światowy. 
Po czwarte, niezbędna jest dal 
sza racjonalizacja zatrudnie­
nia i lepsze wykorzystanie cza 
su pracy. Ponad dwukrotny 
wzrost technicznego uzbroje­
nia pracy w przemyśle, który 
nastąpił w latach 1971—1978, 
stwarza mocną podstawę do 
szybkiego wzrostu wydajności 
pracy.

Postęp w organizacji pro­
dukcji i lepsze wykorzystanie 
czasu pracy stanowi nicodzow 
ny warunek kontynuowania 
programu skracania czasu pra 
cv Zwiększona zostanie licz­
ba’ dodatkowych dni wolnyc-i 

o dwa, to znaczy do czterna­
stu w 1979 roku. Potencjalne 
ubytki produkcji z tytułu skiń 
cenią czasu pracy powinny 
być w pełni zrekompensowa­
ne wzrostem wydajności.

Wielkie znaczenie dla pod­
wyższenia efektywności go§p> 
darowania mieć będzie konsek 
wentne wdrażanie do prakty­
ki założeń polityki inwestycyj 
nej, ukierunkowanych na 
utrzymanie bezwzględnej dys­
cypliny planu, na lepszą orga­
nizację procesu, inwestycyjne­
go i pełne zapewnienie jego 
wykonawstwa, na pierwszeń­
stwo inwestycja modernizacyj­
nych. Zgodnie z interesem spo 

łccznym, w 1979 r. za pierw­
szoplanowe uznajemy zadania 
w dziedzinie budownictwa mis 
szkaniowego. gospodarki żyw­
nościowej, bazy szpitalnej oraz 
energetyki.

Zadaniem szczególnie waż­
nym — wskazał następnie I se 
kretarz KC — jest dalsza po­
pia wa salda wymiany handlo­
wej z zagranicą. Wymaga to z 
iednej strony intensyfikacji 
produkcji eksportowej i pod­
wyższenia jej opłacalności, a z 
drugiej ograniczania do nie­
zbędnych rozmiarów importo- 
chłonności produkcji.
' Jesteśmv głęboko zaintere­
sowani — powiedział Edward 
Gierek — aby w 1979 r. i w 
latach następnych jeszcze bar­
dziej zintensyfikować wymia­
nę z krajami socjalistycznymi. 
Rozwój programowanej długo­
falowo współpracy z tymi kra 
jami stanowi ważna przesłan­
kę doskonalenia procesów go­
spodarczych. Zasadnicze zna­
czenie dla realizacji naszych 
zadań ma dalsze pogłębienie 
współpracy z ZSRR.

Partia nasza — oświadczył 
dalej mówca — niejednokrotnie 
odwoływała się do ludzi pra­
cy o wzmożenie wysiłku, o do­
datkowa produkcję apele te 
zawsze spotykały się z pozy- 
tjwna odpowiedzią. Dziś cho­
dzi przede wszystkim o to. by 
w oparciu o posiadane zasoby 
j środki wytwarzać więcej wy 
robów wyższej jakości, by op­
tymalnie wykorzystać istnieją­
ce możliwości kadrowe, mate- 
.riałowe, energetyczne. Przypo­
minając w tym kontekście 
apel o uczczenie czynem 35-le- 
cia Polski Ludowej, Edward 

Gierek podkreślił, że czyny te 
powinny przynieść pożyteczne 
rezultaty. Powinny one opie­
rać sie na poprawie organiza­
cji pracy i wzroście jej wydaj 
ności.

Zwracając się do klasy ro­
botniczej o lepszą pracę pamię­
tać trzeba, że równie duża, a 
nawet większa odpowiedzial­
ność za wykonanie zadań cią­
ży na kadrze kierowniczej 
wszystkich szczebli. Powinniś 
my jednocześnie krzewić umie 
iętność samokrytycznej oceny 
własnej pracy i wyciągania 
stąd praktycznych wniosków.

Równie ważne jest ścisłe 
przestrzeganie sprawiedliwoś­

ci w stosunkach społecznych i 
produkcyjnych. W warunkach 
względnego deficytu niektó­
rych dóbr i świadczeń spra­
wiedliwy, zgodny z socjalis­
tycznymi zasadami ich roz­
dział urasta do rangi proble­
mu politycznego. Dotyczy to 
zwłaszcza zakładów pracy, a 
przede wszystkim zakładów 
przemysłowych.

Obowiązkiem partii jest sta 
wianie szczególnie wysokich 
wymagań moralnych ka­
drze kierowniczej. Pełniona 
funkcja nie może stać się 
okazją do osobistego urządza­
nia się, do nadużywania róż 
nego typu ułatwień. Przypad 
ki takie pozostają w rażącej 

sprzeczności z normami sta­
tutu partii i ze społecznym 
poczuciem sprawiedliwości.

Do najważniejszych zasad 
polityki PZPR należy stałe 
rozszerzanie zakresu i pod­
noszenie poziomu rozmowy 
partii z klasą robotniczą, z 
ogółem ludzi pracy, z całym 
narodem. W pracy ideowo- 
wTychowawTczej nie wolno po­
mijać spraw trudnych, ale nic 
wolno też godzić się z jedno­
stronnym ich naświetlaniem. 
Tylko wtedy, kiedy cała trzy 
milionowa partia, kiedy wszy 
scy jej członkowie, będą ak­
tywni w kształtowaniu poglą 
dów społecznych, w zwalcza­
niu fałszu i wrogości, potrafi 
my skutecznie przeciwdziałać 
plotce i czarnowidztwu, two­
rzyć atmosferę odpowiedzial­
ności i rzetelnej pracy dla do 
bra kraju i narodu.

Wszystkie pozytywne prze­
miany w sytuacji narodu poi 
skiego w XX wieku — 
oświadczył Edward Gierek — 

wiążą się bezpośrednio z dą­
żeniami i walką proletariatu 
polskiego. Symbolizują to do 
bitnie dwa doniosłe wydarzę- 
nia historyczne których rocz­
nice przypadają w najbliż­
szych dniach, a mianowicie:- 
powstanie Komunistycznej 
Partii Robotniczej Polski 16 
grudnia 1918 r. oraz Kongres 
Jedności Polskiej Klasy Ro­
botniczej, na którym w dniu 
15 grudnia 1948 roku połączy­
ły się Polska Partia Robotni­
cza i Polska Partia Socjalis­
tyczna, powołując do życia 
Polską Zjednoczoną Partię Ro 
botniczą.

KPRP odegrała doniosłą ro 
lę w budowaniu pozycji klasy 
robotniczej w nowo powstają 
cym państwie, w walce o pra 
wa ludu, o pokojową polity­
kę. KPP — taką nazwę przy 
jęła ona na swym III zjeździe 
w 1925 roku wniosła do
polskiego ruchu robotniczego 
leninizm. KPP była w teorii 
i w praktyce niezłomnym 
rzecznikiem jedności z Kra­
jem Rad, solidarności ze wszy 
stkimi siłami demokracji i so 
cjalizmu w świecie. Mimo roz 
wiązania partii w 1938 r. ko 
muniści polscy zawsze pozo­
stali wierni jej ideałom.

Zjednoczenie ruchu robotni 
czego w 1948 roku było dziejo 
wym zwycięstwem polskiej 
klasy robotniczej. Kładło kres 
półwiekowemu rozbiciu pol­
skiego proletariatu.

Zjednoczenie było dziełem 
obu partii, dawało satysfakcję 
ponad półtoramilionowej rze­
szy ich członków i całej pol­
skiej klasie robotniczej. Kon 
gres Zjednoczeniowy nakre­
ślił program budowy podstaw 
socjalizmu w Polsce, a zespo 
łona na gruncie marksizmu- 
leninizmu partia polskiej kia 
sy robotniczej stała się głów­
ną siłą przewodzącą narodowi 
w jego realizacji.

U progu lat 70-tych podję­
liśmy nowy program o nie 
mniejszym znaczeniu, niż wy 
tyczony na Kongresie Zjedno- 
czeniowym, a pod wielu
względami trudniejszy i bar­
dziej rozległy — program bu­
dowy rozwiniętego społeczeń­
stwa socjalistycznego. Nasza 
partia i nasz naród mają uza­
sadnione prawo do satysfakcji 
z wielkiego postępu, jaki osią 
gnął nasz kraj dzięki realiza­
cji uchwał VI i VII Zjazdów.

Całe doświadczenie trzy­
dziestolecia potwierdza życio­
dajną siłę internacjonalizmu 
proletariackiego. historyczną 
doniosłość sojuszu i brater­
skiej współpracy ze Związ­
kiem Radzieckim.

W naszych czasach — powie 
dział Edward Gierek — dale­
kosiężne interesy klasy robotni 
czej stanowią skondensowany 
wyraz interesów całego naro­
du. Na bazie tej klasowej 
orientacji ucieleśnionej w 
ustroju i w polityce Polski Lu 
dowej budujemy patriotyczną 
jedność narodu polskiego. Każ 
demu, kto chce pracować ucz­
ciwie dla kraju, stworzyliśmy 
po temu warunki. We współ­
czesnym świecie Polska nale­
ży do krajów przodujących 
pod względem zakresu praw 
obywatelskich, swobody myśli, 
wolności sumienia.

Niepodległość, bezpieczeń­
stwo i nokój naszego narodu 
to fundamentalne założenia po 
lityki partii, polityki PRL. Nie 
dawna moskiewska narada 
Doradczego Komitetu Politycz 
nego jest dobitnym potwierdzę 
niem, iż podstawowym celem 
państw Układu Warszawskie­
go jest utrwalenie pokoju w 
Europie. Fundamentem poko­
jowych stosunków w Europie 

jest potwierdzona w prawno- 
międzynarodowych układach i 
w akcie końcowvm niepodwa­
żalność polityczno-terytorial- 
nego porządku, który powstał 
na naszym kontynencie w wy­
niku drugiej wojny światowej 
i powojennego rozwoju, nie­
naruszalność istniejących gra­
nic. Polska od początku wno- 
Slła i nadal będzie wnosić swój 
maksymalny wkład do reali­
zacji wspólnej linii państw 
Układu Warszawskiego, zmie­
rzającej do pogłębienia odprę­
żenia. \

W 1971 roku — przypomniał 
dalej I sekretarz KC — w 
imieniu Polski wysunąłem na 
forum ONZ ideę podjęcia przez 
wszystkie 
sprawy 
czeństw

państwa wielkiej
spo le­

dachu pokoju.
wy chowania

Obecnie na sesji Zgromadze­
nia Ogólnego dyskutowany jest 
nasz projekt odpowiedniej de­
klaracji. Radzi jesteśmy, że 
spotkał się on z poparciem tak 
wielu krajów i został przyjęty 
przez Komitet Polityczny 
ONZ. Razem z innymi kraja­
mi przywiązujemy szczególną 
wagę do rychłego zawarcia dru 
giego radziecko-amerykańskie- 
go porozumienia o ogranicze­
niu ofensywnych zbrojeń stra 
tegicznych. Polska, która pierw 
sza wysunęła ideę stref bez­
atomowych, wespół ze swymi 
■sojusznikami opowiada się 
konsekwentnie przeciwko zwię 
kszaniu zagrożenia, jakim dla 
Europy i świata jest kcntyńua 
cja wyścigu zbrojeń nuklear­
nych. W deklaracji moskiew­
skiej państwa Układu Warszaw 
skiego opowiedziały się rów­
nież jednoznacznie za ograni­
czeniem zbrojeń konwencjo­
nalnych. Jednakże zwłaszcza 
od pewnego czasu państwa 
NATO zmierzają we wręcz od 
wrotnym kierunku. Państwa 
Układu Warszawskiego nie mo 
gą zamykać na to oczu. Niedo 
puszczenie do zachwiania rów 
nowagi sił w Europie, zacho­
wanie sprawności obronnej na 
szych państw jest w tej sy­
tuacji sprawą poczucia odpo­
wiedzialności za bezpieczeń­
stwo i pokój w Europie.

W obliczu złożonych proble­
mów — oświadczył na zakoń­
czenie E. Gierek — które mu 
simy podejmować i rozwiązy­
wać, z wiarą patrzymy w przy 
szłość. Wiele osiągnęliśmy, ale 
wiele jeszcze mamy do zrobie­
nia. Nasze czasy i dzieło, któ 
re podjęliśmy stawiają wiel­
kie wymagania wszystkim łu 
dziom pracy, całemu społe­
czeństwu, najwięcej jednakże 
wymagać musimy od siebie, 
od 3-milionowej rzeszy PZPR- 
owców. W 1980 roku przypada 
statutowy termin zwołania ko 
lejnego VIII Zjazdu naszej 
partii, który zastanowi się nad 
programem rozwoju Polski w 
następnej dekadzie. Dwa czyn­
niki zadecydują o tym progra 
mie. Z iednej strony materiał 
ne wyniki które osiągnęliśmy 
w obecnym dziesięcioleciu, z 
drugiej — doświadczenia jakie 
zdobędziemy, poziom obywatel 
skiej świadomości i obywatel 
skiego. zaangażowania na jaki 
potrafimy się wznieść Wszyscy 
razem. Umacniajmy naszą 
partię, wytrwale wcielajmy w 
życie jej program, wszędzie i 
zawsze okażmy się rodni naj­
lepszych tradycji polskiego ru 
chu robotniczego, naszej naj­
wyższej powinności, którą jest 
służenie narodowi polskiemu, 
budowa siły i zasobności, umac 
nianie międzynarodowej po­
zycji ojczyzny — Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej.

PAP
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Z polskiej inicjatywy Napływają

Konwencja Praw Dziecka
Deklaracja Praw Dziecka 

przyjęta przez ONZ w 
1959 roku głosi, że ludz­

kość winna dać dzieciom to, co 
najlepsze, a ich dobro ma sta 
nowić cel dążeń wszystkich lu 
dzi odpowiadających za wycho 
W a nie j wykształcenie dzieci.

Na arenie międzynarodowej 
nigdy nie zabrakło głosu i o- 
becności Polski, tam gdzie de­
cydowano o sprawach, doty­
czących dobra dziecka. Tak 
było i w przypadku Deklara­
cji. Byliśmy także inicjatora­
mi wiciu spraw związanych z 
«chroną praw dziecka. Tak 
jest w przypadku polskiego 
projektu przekształcenia De­
klaracji w Konwencję Praw 
Dziecka.

Deklaracja Praw Dziecka ma 
przekształcić się — z inicjaty­
wy Polski — w Konwencję 
Praw Dziecka.

W jakim stopniu najbardziej 
nawet elementarne prawa nie 
są spełniane jeszcze w wielu 
krajach, niech świadczy staty 
styka: około 200 milionów 
dzieci jest niedożywionych; 
około 130 milionów nie uczęsz 
cza do szkoły; ponad 52 milio­
ny pracuje zarobkowo.

Polski projekt Konwencji 
przyjęty został na forum ONZ 
jednogłośnie. Fakt ten świad­
czy o zrozumieniu i wadze poi 
sklej inicjatywy, która w dzie 
dzilnie ochrony praw dziecka 
nie po raz pierwszy zyskała 
nam szacunek. 34 sesja Komi­
sji Praw Człowieka ONZ za­

Choinkowy prezent FSM i Interpressu

„Fiat I26p“ 
w 126 wersjach

\A/śród książkowych prezen- 
’ ’ tów ,>pcd choinkę” przygo 
towanych przez naszych wy­
dawców jest w tym roku po­
zycja niewielka (72 strony kie 
szonkowego formatu), lecz szcze 
gólnego rodzaju. Mamy tu na 
myśli zbiór 126 żartów o „Fia 
cie 126p” — najpopularniej­
szym z pojazdów polskiego „wy 
żu motoryzacyjnego”. Ksią­
żeczka powstała w wyniku kon 
kursu ogłoszonego wspólnie 
przez*Polską Agencję Inter­
press oraz producenta »,Fia­
tów 126p” — Fabrykę Samo­
chodów Małolitrażowych w 
Bielsku-Białej, co już jest 
swoistym ewenementem. Z jed 
nej bowiem strony lubimy so­
bie żartować, ale z drugiej — 
dla iluż to osób i instytucji 
dowcipy są dopuszczalne tylko 
o tyle, o ile nie dotyczą... ich 
samych: Tego rodzaju małost­
kowość okazała się, na szczęś­
cie, obca kierownictwu najwięk 
szej naszej fabryki najmniej­
szych samochodów, a Wydaw 
nictwo Interpress dostrzegło, 
że wśród różnych dziedzin na 
szego życia, prezentowanych 
przez jego książki przede 
wszystkim zagranicznemu czy 
teinikowi — humor powinien 
mieć również swe miejsce. 

HUMOR I SATYRA

▲ — Odchodzisz na zawsze, nie obejrzawszy do końca piętna- 
▲ siego odcinka serialu? ▲

leciła przyjęcie projektu Kon 
wencji przez Zgromadzenie O- 
gólne ONZ w roku 1979, a 
więc w Międzynarodowym Ro 
ku Dziecka.

W grudniu bieżącego roku, 
w Komitecie Politycznym Zgro 
madzenia Ogólnego została 
przyjęta polska propozy­
cja Deklaracji w spraŁ 
wie Wychowania Społe­
czeństw w Duchu Poko­
ju, na tym wysokim forum 
stawiająca kształtowanie poko 
jowych stosunków międzyna­
rodowych w procesie wycho­
wawczym młodych pokoleń. 
Jest konsekwencją, przedłuże­
niem i rozwinięciem polityki 
pokojowej naszego państwa i 
państw wspólnoty socjalistycz 
mej. Wysoka rangę nadaje tak 
że j tej zasadzie, którą Dekla­
racja Praw Dziecka formuło­
wała następująco: dziecko „mu 
si być wychowywane w duchu 
zrozumienia, tolerancji, przy­
jaźni międzynarodowej, poko­
ju i powszechnego braterstwa 
oraz w poczuciu Świadomości 
że jego siły i uzdolnienia win­
ny służyć bliźnim”..

Świat pod spokojnym niebem 
— to świat bez wojny. Mię­
dzynarodowy Rok Dziecka, 
który obchodzić będziemy pod 
hasłem szczęścia dzieci1, przy­
pada w 40 rocznicę wybuchu 
II wojny światowej, która spa 
dła na Polskę, dotknęła świat, 
unicestwiła 13 milionów dzie­
ci, w tym blisko 2 200 000 dzie

Warto bowiem wiedzieć, że 
książeczka, zatytułowana „126 
X 126p”, obok swej polskiej 
wersji posiada również wy­
dania w językach: angielskim, 
rosyjskim, francuskim, nie­
mieckim i węgierskim.

„126 X 126p” ilustrowane 
przez popularnego artystę-sa- 
tyryka Zbigniewa Lengrena, a 
tekstowo opracowane w opar 
ciu o plon konkursu (w któ­
rym udział wzięło prawie 4000 
osób) przez Krzysztofa Strze­
leckiego, obejmuje 12 mini 
rozdziałów grupujących żarty 
i fakty o produkcji „Fiata 
126p” oraz rozdział końcowy w 

•postaci pustych stronic do za 
pemienia przez czytelników dal 
szymi żartami o tym małym 
samochodzie, które — być mo­
że — narodzą się przy świą- 
tecznych stołach. Skoro już o 
tym mowa — fragment miłego 
prezentu — sprawionego wszv 
stkim miłośnikom .,Fiata 126p” 
przez FSM i Interpress:

Rzecz się dzieje w okresie 
przedświątecznym. Na parkin­
gu stoi „Fiat 126p” ze sporą 
choinką -na dachu. Mały Jaś 
Pyta:

— Mamo, dlaczego na tej 
choince jest tylko jedna bomb­
ka? (PAI) 

ci polskich. Były mordowane, 
miały tatuowane na przedra­
mionach numery z hitlerows­
kich obozów zagłady, szły z 
dorosłymi w marszach śmier­
ci. Tym dzieciom stawiamy w 
Polsce Szpital — Centrum Zdro 
wia Dziecka.

Otwarcie częśc; klinicznej 
Centrum Zdrowia Dziecka pod 
niesiono do rangi centralnej 
imprezy Międzynarodowego 
Roku Dziecka. Rezolucja ONZ, 
proklamująca Rok, wzywa rzą 
dy, narody i światową opinig 
do zwrócenia bacznej uwagi 
na sytuację dziecka w kra­
jach biednych i wzmożenie 
wysiłków celem polepszenia 
sytuacji dzieci we wszystkich 
krajach. Zaplanowane w na­
szym kraju akcje, imprezy, w 
których zadeklarowały swój 
udział ministerstwa, organiza­
cje kobiece, związki zawodowe 
i twórcze, instytuty naukowe, 
spółdzielczość pracy, wyższe 
uczelnie, towarzystwa społecz 
ne, wydawnictwa i spółdziel­
czość mieszkaniowa świadczą 
o wszechstronnej trosce o do­
bro najmłodszych. Polskie ini 
cjatywy j propozycje, złożo­
ne na najwyższym forum świa 
towym, jeszcze raz potwierdza 
ją głęboko tkwiącą w naszej 
tradycji potrzebę więzi ogólno 
ludzkich, solidarność w obro­
nie sprawiedliwości, przeciw­
ko wszelkiej krzywdzie i złu. 
Hasło ..Wszystkie dzieci są na 
sze” jest hasłem, które ma poi 
ski rodowód. (PAI)

60 000 par nart 
dla dzieci

Zakłady Sprzętu Sportowe­
go „Polsport” w Bielsku-Bia­
łej stale rozwijają produkcję 
dla dzieci. W br. zwiększono 
m. in. produkcję nart oraz wią 
zań bezpiecznikowych dla naj­
młodszych miłośników „białe­
go szaleństwa”. Na obecny se­
zon zimowy przygotowano dla 
dzieci ok. 60 tys. par nart.

„Wesele" w CSRS
Przedstawieniem „Wesela” 

Wyspiańskiego, w reżyserii 
Adama Hanuszkiewicza, w 
praskim teatrze na Vinchra- 
dach rozpoczął 13 bm. wystę­
py w Czechosłowacji Teatr Na­
rodowy z Warszawy.

W Pradze i Brnie Teatr Na­
rodowy oprócz „Wesela” wy­
stawi również przedstawienie 
„Mąż i żona” Aleksandra Fre­
dry. (PAP)

Obuwie — najczęściej reklamowane

Jakość - główne zadanie producentów
Dobra jakość wyrobów tra­

fiających na nasz rynek jest 
jeszcze w zbyt małym stopniu 
rezultatem bezpośredniego dzia 
łania producentów. Handel 
zmuszony jest nadał, w miarę 
wzrostu dostaw, zagęszczać si 
to, przez które towary dosta- 
ją się do obrotu. Dowodem te 
go może być liczba specjali­
stów zatrudnionych przez han 
del przy odbiorze jakościo­
wym oraz uprawnionych do 
tego typu działań kierowników 
sklepów, ekspedientów i ma­
gazynierów. Aparat ten liczy 
w tym roku ponad 6 tys. osób.

Około połowa produktów 
rynkowych poddawana jest 
dwukrotnemu odbiorowi jakoś­
ciowemu. Po raz. pierwszy u
producenta, 
przez służby

a powtórnie — 
przedsiębiorstw

handlowych. Kontrola handlów 
ców ujawniająca wady najbar­
dziej jaskrawe, a więc wido­
czne na pierwszy rzut oka, ©li 
minuje z rynku blisko 2 oroc. 
towarów. Nie sposób jednak ty 
mi metodami wykryć wad 
ukrytych, ujawniających się w 
trakcie eksploatacji. Ich ilość 
jest jeszcze znaczna. Do war­
sztatów naprawczych trafia w 
okresie gwarancji co drugi 
odbiornik radiowy i telewizvj 
ny, cb trzecie urządzenie gos 
podarstwa domowego.

Wiele artykułów jest rekla­
mowanych w okresie umożli­
wiającym zwrot gotówki na­
bywcy. Niechlubny prym wie­
dzie tu nadal obuwie. W roku

pierwsze
zgłoszenia

Parę dni temu rozpoczął 
działalność „Bank Informacji” 
zorganizowany przez Wydział 
Zatrudnienia i Spraw Socjal­
nych UW w Poznaniu, WRZZ. 
poznańską rozgłośnię Polskie­
go Radia f Telewizji oraz 
„Głos Wielkopolski”. Pośred­
niczy on między zakładami po

Banki nf or mac ji

siadającymi wolne miejsca w 
swoich ośrodkach wypoczynko 
wych oraz tymi, które nie mo­
gą zapewnić wszystkim pra­
cownikom skierowań na wcza 
sy. Do „Banku” wpłynęły już 
pierwsze zgłoszenia.

Akademia Rolnicza oferuje miej 
sca w Rzeczce (Góry Sowie) w 
dniach 15—29 grudnia i Świerado­
wie Zdroju od 30 grudnia do 12 
stycznia; WPHW III Oddział w 
Poznaniu — w Zakopanem od 18 
do 31 grudnia; Zakład Badawczy 
Konstrukcyjno-Technologiczny w . 
Szczyrku: od 22 do 28 grudnia i j 
od 30 grudnia do 5 stycznia; WZKR 
w Krynicy Górskiej: od 18 do 29 
grudnia oraz w Polanicy od 23 do 
29 grudnia OBR Przemysłu Drzew 
nego w Świeradowie Zdroju: od 
21 grudnia do 3 stycznia; poznań­
ska Spółdzielnia Transportu I <ej 
skiego: w Zakopanem od 22 grud 
nia do 3 stycznia . Zgłosiło się też 
Zjednoczenie Budownictwa Komu
nalnego w Łodzi, proponując 50 
miejsc od 5 do 17 lutego w Ustro­
niu Morskim w ośrodku wczasów 
dziecięcych.

Wszystkim zainteresowanym 
przypominamy, że mogą skła­
dać oferty i uzyskiwać pełną 
informację o wolnych miej­
scach wczasowych, telefonując 
pod numer 696-525 w Pozna­
niu. (sf) ,

Ograniczajmy 
straty paliw i energii

W godzinach szczytu 
pobierajmy mniej 

energii elektrycznej

ubięgłym oddano do sklepów 
750 tys. par (ok. 1 proc, pro­
dukcji).

Naprawy gwarancyjne przy 
obecnej ich skali stanowią pra 
ktycznie przerzucenie na bar­
ki handlu i usług części naj­
trudniejszych niekiedy proce­
sów technologicznych, lub też 
trudności materiałowych.

Cóż bowiem na przykład ro 
bić z wadliwymi butami? Zdro 
wy rozsądek nakazywałby ich 
naprawę we wszystkich tych 
przypadkach, w których jest, 
to możliwe. Przyjęcie jednak 
tej zasady stanowiłoby anty- 
bodziec do poprawy ich jakości 
przez producenta. Naprawy zaś 
gwarancyjne sprzętu i artyku 
łów gospodarstwa domowego 
stwarzają z kolei określone 
trudności w kontrolowaniu te 
g.o procesu.

Generalnym wnioskiem, ja­
ki nasuwa się z przeglądu 
obecnej sytuacji w zakresie ja 
kości wyrobów i systemu od­
powiedzialności za jakość jest 
konieczność przemieszczenia 
jej ciężaru na producentów 
Musi to być odpowiedzialność 
nie tylko finansowa. ale rów­
nież osobista. Dotychczasowe 
jej rozproszenie wywołuje bo 
wiem zjawiska społecznie wy­
soce negatywne. Wydaje się, 
że poprawie tego^stanu rzeczy 
sprzyjać będą/nowe zasady 
udzielania gwarancji (jej wy­
dłużenie, górny limit napraw, 
wymiana wyrobu itd.), wcho­
dzące w żvcie od 1 stycznia 
1979. r. (PAP)

Pięściarze Olimpii walczyć będą 
w Koszalinie o utrzymanie w I lidze
Od jutra rozpoczynają się 

3-dniowe turnieje pięściarskie, 
które zadecydują o układzie 
sił w polskim boksie. W Gdań 
sku odbędzie się trójmecz o 
tytuł drużynowego mistrza Pol 
ski w którrm spotkają się dwa 
zespoły warszawskie — Legia 
i Gwardia oraz obrońca tytu­
łu — GKS Jastrzębie. Gwar­
dia oraz pięściarze GKS Ja­
strzębia przygotowują się w 
Cetniewie. Obie drużyny mie 
rzą w tytuł mistrza Polski. Ale 
i podopieczni Henryka Niedź 
wiedzkiego — pięściarze stcłecz 
nej Legii, którzy już od dłuż­
szego czasu znajdują się na 
zgrupowaniu w Bydgoszczy, są 
nie bez szans w tej rywaliza­
cji. Mają przecież bardzo wy­
równany zespół i nie bvłobv 
niespodzianki, gdyby zdobyli 
tytuł mistrza Polski.

Inne problemy mają szkole 
niowcy zespołów Olimpii Po­
znań, Stoczniowca Gdańsk i 
Turowa Zgorzelec. Drużyny te 
zajęły bowiem ostatnie miej­
sca w swych grupach i teraz

Para W. Fibak — G. Vilas 
przegrała w Adelaide
Po dwóch dniach tenisowego 

meczu, który odbywa się w A- 
aelaide między drużyną Austra 
lii oraz „Resztą świata”, wy­
nik jest 1:2. Po porażkach w 
grach pojedynczych, wczoraj 
Australijczycy wvgrali grę po 
dwójną. John Newcombe i To 
nv Roche pokonali Guillermo 
Vilasa i Wojciecha Fibaka 6:1, 
6:2, 5:7, 3:6, 6:1.

W ostatnich pojedynkach te 
go spotkania dzisiaj, Roche 
grać będzie z Fibakiem, a John 
Aleksander z Vilasem. (PAP)

Plenum Związkowej Rady
Kultury Fizycznej 
i Turystyki CRZZ

Wczoraj odbyło się w Warsza­
wie plenarne posiedzenie Związko 
wej Rady Kultury Fizycznej i Tu 
rystyki poświęcone omówieniu 
działalności rady oraz wytycznych 
w sprawie działalności rekreacyj 
nej, turystycznej i sportowej w 
roku przyszłym.

Ostatnie dwa lata były dla związ 
kowego ruchu sportowego okre­
sem wzmożonej aktywności. Jed­
ną z ciekawych inicjatyw, która 
zrodziła się we współpracy z 
GKKFiS i ruchem młodzieżowym, 
jest apel wzywający klu.jy sporto 
we, zawodników, trenerów i dzia 
łączy do podjęcia sportowego czy 
nu XXXV-lecia PRL. Opracowa­
ne zostały założenia programowe 
tej akcji, po podsumowaniu jej 
przebiegu najlepsze kluby wyróż 
nione zostaną honorowym tytułem 
„klubu czynu XXXV lecia PRL”.

PAP

Zwycięstwo strzelców 
TKKF Nowy Bonin

W zawodach w wieloboju 
strzeleckim, zorganizowanych 
z okazji 20-lecia Spółdzielni 
Mieszkaniowej „Jeżyce" dla 
ognisk TKKF pierwsze miej­
sce zajęła drużyna TKKF No 
wy Bonin — 265 pkt. przed 
TKKF Cukroprojekt — 218 
pkt. i TKKF Metal WZMot. — 
214 pkt. Indywidualnie wśród 
pań pierwsze miejsce wywa* 
czyła E. Szwarczewska — 84 
pkt., a wśród panów J. Łusiar 
czyk — 99 pkt. (oboje Nowy 
Bonin), (rk)

Dobra postawa polskich biathlonistów
We włoskiej miejscowości 

Predazzo rozpoczęły się mię­
dzynarodowe zawody w biathlo 
nie. w których oprócz repre­
zentantów Polski startują biath 
lorliści Austrii, NRD, RFN, 
Włoch i Wielkiej Brytanii. W 
pierwszym dniu zawodów od­
był się sprint biathloncwy na 
dystansie 10 km z dwukrot­
nym strzelaniem. Zwyciężył w 
nim wicemistrz świata Eber- 
hard Roesch (NRD), przed Au­
striakiem Josefem Koiłem o- 
raz Polakiem Stanisławem Tre 
bunią. Na czwartym miejscu 

czeka je turniej o utrzymanie 
się w pierwszej lidze. Turniej 
odbędzie się w tym samym o- 
kresie (15—17 bm.) w Koszali 
nie. Zespól który zwycięży u- 
trzyma się w ekstraklasie, na 
tomiast dwie pozostałe druży 
ny spadną do II ligi. O niesno 
dziankę postarali się pięścia­
rze Czarnych Słupsk i Prosny 
Kalisz. Drużyny te walczyły 
w bieżącym roku w ekstrakla 
sie po raz pierwszy. Drużyna 
Czarnych zajęła w trzeciej gru 
pie zdecydowanie drugie miej 
sce ustępując jedynie Gwardii 
Warszawa. Prosną natomiast 
zajęła trzecie miejsce w tej sa 
mej grupie.

Pięściarze II ligi, zwycięzcy 
czterech grup, spotkąją się w 
Pionkach koło Radomia. W 
najbliższą niedzielę stoczą dwa 
mecze, których zwvcięzcy a- 
wansują do ekstraklasy. W 
pierwszym meczu spotkają się 
bokserzy Carbo Gliwice i Wy 
brzeża Gdańsk, natomiast -w 
drugim Stali Szczecin i Widzę 
wa Łódź. (PAP)

Szachiści Pocztowca 
w ekstraklasie

W Ełku odbyły się rozgryw 
ki I ligi szacnowej seniorów. 
Nie powiodło się zawodnikom 
poznańskiego Lecha, którzy 
zajmując ostatnie — 12 miej­
sce z dorobkiem 32 punktów 
zostali zdegradowani z ekstra 
klasy.

Znacznie lepiej wypadli sza 
chiści Pocztowca Poznań, któ 
rzy w turnieju zespołów dru 
goligowych w Kiekrzu wywal 
czyli pierwsze miejsce — 48,5 
pkt. i w ten sposób awanso­
wali do ekstraklasy. Drużyna 
Pocztowca wystąpiła w skła­
dzie: H. Ereńska-Radzewska, 
I. Nowak, M. Stypka, M. No­
wacki, P. Ereński i E. Dziwak.

(rk)

Polscy hokeiści 
wygrali w Kanadzie

Polscy hokeiści rozegrali w Kana 
dzie drugi mecz. Tym razem nasz 
zespół pokonał w miejscowości 
Moose Jaw lokalny zespół Canucs 
5:3 (1:1, 1:2„ 4:0).

Drużyna Canucs — to mistrz o- 
kręgu ligi juniorów do lat 20, któ 
rym opiekują się kanadyjskie ze 
społy zawodowe. Młodzi hokeiści 
kanadyjscy dysponujący znajomi 
tymi warunkami fizycznymi, gra 
li bardzo twardo. Polacy podjęli 
walkę — mecz więc był interesu­
jący, ale prowadzony fair. (PAP)

Drużynowe mistrzostwa 
kobiet w kręglarstwie

W Kędzierzynie rozegrano 
drugi turniej III drużynowych 
mistrzostw Polski kobiet w 
kręglarstwie. Zwyciężyły za­
wodniczki Czarnej Kuli Po­
znań — 2 874 pkt., przed Le­
chem 'Poznań — 2 824 pkt., Zie 
lonym Torem Kędzierzyn — 
2 783 pkt. i Ogniskiem Miejskim 
Olsztyn — 2 704 pkt. Indywi­
dualnie najlepszy rezultat u- 
zyskała G. Kocan (Zielony 
Tor) — 772 pkt., wyprzedzając 
D. Szczeblewską (Czarna Ku­
la) — 770 pkt., i I. Szczeblew­
ską (Lech) — 751 pkt.

Po dwóch turniejach kolej­
ność zespołów jest następują­
ca: 1. Lech — 7 245 pkt., 2. 
Czarna Kula — 7 198 pkt., 3. 
Zielony Tor — 7 020 pkt., 4. 
OM Olsztyn — 6 656 pkt. (wił) 

w tej bardzo silnie obsadzonej 
konkurencji znalazł się mistr* 
świata Frank UHrich (NRD), a 
na piątym miejscu znów rejW® 
zentant Polski, Józef Miśnia^ 
W czołowej dziesiątce naj^P* 
szych zameldował się jeszcze 
jeden z Polaków Leopold La­
tawiec na 9 pozycji.

Dzisiaj na zawodach w P-’e 
dazzo odbędą się sztafety- Węzo 
rajsza konkurencja zawodo^ 
wykazała, że nasi reprezenta^ 
ci są znakomicie przygotowali 
pod względem biegowym.

PAP



MM
PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE

POLMOZBYT
Poszukuję lokahi handlo 
wego na warzywa - owo­
ce - kwiaty, może być 
suterena. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka H dla 
7749Sg.

W POZNANIU

informuje PT Klientów o prowadzeniu sprzedaży
CZĘŚCI ZAMIENNYCH 

do samochodów marki:

Zamienię 3 pokoje z kuch 
nią w nowym budownic 
twie telefon, kwaterunko 
we Grunwald — na 2-po- 
kojowe, nowe budownic-
two. ’ Oferty 
Grunwaldzka 
75595g.

„Prasa”,
19 dla

.SPOŁEM” WSS

ODDZIAŁ HANDLU DETALICZNEGO
w Poznaniu

ZAWIADAMIA, że

FIAT 125 p, FIAT 126 p, 
SYRENA

części zamiennych do motocykli 
W S K 

oraz do motorowerów
KOMAR

w sklepie nr 34 przy ul. Poznańskiej 30 
w Ostrowie Wlkp.

Zapraszamy w godzinach od 9 do 17.

2 pokoje z kuchnią, e. o., 
stare budownictwo, Po­
znań — zamienię na Le­
szno. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 77849g

Zamienię komfortowe 
mieszkanie 3-pokojowe, 
własnościowe, telefonem, 
nowe budownictwo na 
willę wolnostojącą Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 75853g.

3988-K1

Zamienię dwa mieszkania 
spółdzielcze M-4 1 M-3, 
dwupokojowe w Mosinie 
— na jedno 3 łub 4-po- 
kojowe, spółdzielcze w 
Poznaniu. Adres: Joanna 
Pawłowska, Mosina, ul 
Sowiniecka 47b m. 6.

77371 g

w SKLEPIE NR 501 RYNEK SRODECKI 14/15

URUCHOMIONO
PUNKT WYPIEKU KURCZAKÓW NA ROŻNIE

z konsumpcją na miejscu oraz sprzedażą ha wynos.
Ponadto zakupu można dokonać na podstawie wcześniej złożonego 

zamówienia z odbiorem kurczaków w określonym czasie.
4206-K1

Kożuszek sportowy, ele­
gancki — sprzedam. Tel.
67-53-40. 77955g nauka

Warszawa — pokój, ciem 
na kuchnia, wszystkie wy

Mzyjmę pracę na tak- 
tówce. Tel. 20-03-43.
* 77743g

Karakuły czarne, przybra
ne silami, nowe oka-
zyjnie sprzedam. Solna 1 
m. 3, tel. 532-85. 77584g

pianin® sprzedam. Po- 
jnań, ul. Taczanowskiego 
B m. 31. 7«721g

Wózki dziecięce, pojedyn 
cze, bliźniacze, własny 
wyrób. Przybył. Ozimina 
26 (Winogrady). Obok wia 
duktu nad Słowiańską

7571Og

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczur - 
kówna, Poznań, al. Mar­
cinkowskiego 2a, parter.

76048g

gody, telefon, 
łowe Poznań.
66771, Biuro 
Poznańska 33,

na 2-noko-
Oferty — 
Ogłoszeń. 

Warszawa. 
2965-K2

Dom jednorodzinny z o- 
grodem do 4600 m* w Po

Wojewódzkie 
Przedsiębiorstwo Komunikacyjne 

w Poznaniu
ZATRUDNI
w okresie ferii zimowych

od 21 stycznia do 3 lutego 1979 roku 
oraz od 5 lutego do 18 lutego 1979 r. 
w Ośrodku Kolonijnym w Kletnie 
woj. wałbrzyskie:

Wytnij — Zachowaj! Skup 
staroci. Zegar francuski, 
mosiężny, porcelanowy, 
marmurowy, nawet uszko 
dzony, ciekawy zegarek, 
świecznik, lampę, figurę 
porcelanę, kufel do pi­
wa. szablę, monety srebr 
ne, łyżki, cukiernicę, na 
czynią różne inne. Umiń 
skiego 7a m. 30, Wilda.

76452g

samochody

Syrenę 105, w bardzo dob 
rym stanie. sprzedam. 
Krzeszewski, Poznań, ul.
Grodziska 87-m. 1, po go

znaniu 
pię.

lub okolicy ku-
Oferty

Grunwałdzka 
75!>36g.

„Prasa”
Ifi dla

Sprzedam pół domu bliź­
niaczego do wykończe­
nia. 4 pokoje, kuchnia, 
łazienka, weranda, dział­
ka 511 m* Poznań — Piąt 
kowo. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
75573g.

Sprzedam dom z ogro-
dem 1800 m’, budynki
gospodarcze, garaż nada­
jący się na warsztat. 20 
km od Poznania. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 75«12g.

Dom mieszkalny o dużej 
powierzchni, wszelkie wy 
gody, wydzielony nie w 
szeregowym budownic­
twie na przedmieściu Po 
znania lub okolice, ogród 
3000 — 4006 m* lub dział­
ka tej wielkości, względ
nie dom
wym 
na <

stanie suro- 
dokumeniacją

ogrodnictwo kupię.
Adres: Krystyna Lewan­
dowska, 59-900 Zgorzelec, 
ul. Żeromskiego 27 m. 1, 
tel. 22-46 wieczorem.

___  75735g
Willę w Krynicy Gór­
skiej zamienię na willę 
w Poznaniu, teL Kryni­
ca 414 . 75823g
Dom 3 lokale, dwa wol­
ne sprzedam.' Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 75838g,______
Sprzedam domek Jedno­
rodzinny, stary typ budo 
wy. działka 8Ó0 m2. Gra­
barczyk, Wronki, ul. Roi
na 4. 75281g

UWAGA! UWAGA!

MIESZKAŃCY OSIEDLA RASZYN
Oddział Usług Fotograficznych „FOTOS 

WUSP w Poznaniu

uprzejmie informuje, że

Zakład Fotograficzny w Domu Usług
przy ul. Ściegiennego 64

WYKONUJE ZDJĘCIA
barwne i czarno-białe

< zguby

— Pomoce kuchenne
— Sprzątaczki

Warunki pracy i płacy do omówienia 
w Dziale Socjalnym WPK, Poznań, ulica 
Głogowska 131, VII piętro, pok. 73.

4082-K1

Odszedł od nas niespodziewanie śp.

MIECZYSŁAW TOMASZEWSKI
Żegnamy Go z wielkim żalem.
Zawsze pozostanie w naszej pamięci jako ®er- 

deczny przyjaciel.
77972g GRONO PRZYJACIÓŁ

W dniu 10 grudnia 1978 n. zmarł nasz były 
pracownik

KAZIMIERZ KASPEREK

odznaczony odznaką’
.Zasłużony Pracownik PZGMK'

Pogrzeb odbędzie się w dniu 16 grudnia 1978 r. 
o godz. 10.50 na cmentarzu janikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają:

Dyrekcja, Rada Zakładowa, załoga 
Poznańskich Zakładów Graficznych 

im. Marcina Kasprzaka 
w Poznaniu ,

4311-K3

4. Dnia 12 grudnia 1978 roku wnarł 
I w wieku 73 lat, mój kochany mąż, 
teść i dziadek, śp.

nagle 
ojciec,

dżinie 15. 76635g

Warszawę górnw.aworową 
— zamienię na Żuka. Ny 
sę lub sprzedam. Ul. Ja­
wornicka 7D m. 15, godz.
1&—18. 76986g

Willę piętrową Poznań, 
ogród 600 mł, garaż, po­
mieszczenia warsztatowe 
sprzedam. Warunek mie­
szkanie M-2 i M-3. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 75611g.

Zgubiono 
kat. ABT. 
czyński, 
Gniezna.

prawo jazdy
Marian Klu-

Sławno,

różne

lokale
Kupię mieszkanie włas­
nościowe. Tel. 67-20-78.

75788g

Sprzedam połowę domu 
bliźniaczego w stanie 
surowym. Informacja: 
62-300 Września, ul. Żwir 
ki i Wigury 30, tel 480. 

75644g

Dnia 10 grudnia 1978 r. odszedł od nas na 
zawsze, nasz ukochany brat, szwagier i stry- 

, jek, śp.

TEODOR RAFlNSKI
O bolesnej stracie zawiadamia

brat z rodziną
77746g

tDnia 12 grudnia 1978 r. po ciężkich cierpie­
niach zakończyła swój pracowity i pełen 

poświęcenia żywot, opatrzona Sakramentami 
św., nasza najdroższa matka, teściowa, siostra, 
babcia i prababcia, przeżywszy lat 82, śp.

STANISŁAWA POTRAWIAK
z domu Kurkowiak

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby nastąpi 
w sobotę 16 bm. o godz. 11 n^ cmentarz w Ko­
mornikach.

W smutku pogrążona

RODZINA

Plewiska, ul. Grunwaldzka 2. 77981 g

tDnia 11 grudnia 1978 r. zmarła opatrzona
Sakramentami św., przeżywszy lat 53, na­

sza ukochana żona, mama, teściowa, babcia, 
siostra i ciocia., śp

WŁADYSŁAW DORSZ BOLESŁAWA WALKOWIAK
z domu Wieczerzak

kolo 
1703p

Przeprowadzki, przewóz 
mebli, pianin Kufel, Ko­
sińskiego 8, teł. 33-35-32. 

76879g

Układanie parkietu z la- 
kierowaniem. Tyrakow- 
ski, Dzierżyńskiego 290 
m. 6. 7€559g

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 
o godz. 12 na cmentarzu na Miłostowie.

15 bm.

W smutku pogrążona

Ul. Modlińska 5.

RODZINA
434W-U3

j. Dnia 10 grudnia 1978 roku zmarła po cięż- 
I kich cierpieniach, opatrzona Sakramenta­

mi św., nasza najdroższa mama, teściowa i bab­
cia, przeżywszy lat 69, śp.

JULIANNA WICHTOWSKA
z domu Napierała

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 15 bm. 
o godiz. 13 na cmentarzu w Smochowicach.

W głębokim smutku pogrążeń* 

syn i synowa z córeczką

Ul. Długosza 6 m. 5. 4299-U3

4. Dnia 9 grudnia 1978 r. zmarł nagle w 26 r»- 
I ku życia, nasz ukochany syn, hrat, wnuk, 
szwagier i wujek

MGR
WITOLD JERZY GRZEŚKOWIAK 

asystent Wydziału Matematyki PWSP 
w Szczecinie.

Pogrzeb odbędzie »ę w piątek, 16 e 
dżinie 11 na na Miłostowie.

W smutku pogrążona

VI. Kolskiego W.
77979g

Pogrzeb 
dżinie 16

Odjazd

odbędzie się w piątek, 15 bm. o go- 
na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążony w smutku 
mąż z rodziną 

autobusu sprzed domu żałoby o go-
dżinie 9.15.

Ul. Czechosłowacka 75. 4321-U3

tDnia 12 grudnia 1978 r. odszedł od nas na­
maszczony Olejami św., nasz ukochany oj­

ciec, brat, teść, dziadek, pradziadek i wujek, 
przeżywszy lai 86, śp.

JAN OCHOCKI
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm. o go­
dzinie 7.30 na cmentarzu na Janikowie.

W smutku pogrążona

Poznań, Chodzież, Mediolan. 4326-K3

. Dnia 12 grudnia 1978 roku zasnął w Bogu, 
T przeżywszy lat 67, mój ukochany mąż, nasz 
drogi ojciec. teść 1 dziadek, śp.

WITOLD MAJEROWICZ
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 14 bm. o go­

dzinie 14.30 na cmentarzu przy kościele św. 
Marcina w Swarzędzu.

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

Swarzędz, Os. Czwartaków M. 4323-U3

typu: zakładowego, reporterskiego i amatorskie 
w terminach dogodnych dla klienta.

Szczególnie polecamy zdjęcia reporterskie 
w Sali Uroczystości Ślubnych 

w Domu Usług przy ul. Ściegiennego 64.
W-Kl

Lampy, kinkiety, żyran­
dole, kontakty, kable o- 
raz szyny do zasłon, po­
leca Pawilon, ul. Warszaw 
ska, narożnik Michała.

74406g

Cyklinowanie, lakierowa­
nie. Wypychowski — tel.
66-56-04. 760«fa

Wypożyczalnia eleganckiej 
garderoby ślubnej. Cie- 
sielska, Paderewskiego 1.

• 75917g

27-letni Polak z Kanady, 
wykształcenie średnie —- 
pozna panienkę, skrom-
ną, 
Cci 
ferty

dobrą, zawodem.
matrymonialny. O- 
— „Prasa”, Grun-

waldzka 19 dla ITOLp.

Dnia 12 grudnia 1978 r. zakończył nagle swoje 
pracowite życie, przeżywszy lat 50, mój kochar- 
ny mąż, nasz najlepszy i najtroskliwszy ojciec, 
teść i dziadek

JOZEF LESNIAREK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 15 btm. o go­

dzinie M na cmentarzu parafialnym w Krobi.

W smutku pogrążona

żona z dziećmi i wnukami
7W6g

tDnda 9 grudnia 1978 roku zmorł, przeżyw­
szy 71 lat, kochany mąż, ojciec, teść i dzia­
dek, śp.

WIKTOR CHWIOŁKA
Pogrzeb - odbędizie się piiątek, dnia

o godz. 14 w Poznaniu na cmentarzu 
łosiowi e.

Poznań, Jarocin.

matrymonialne
Samotni — Oferty w Biu

Matrymonialnym
„Swatka” 90-434 Łódź, 
Piotrkowska 133. 2846-K2

Samotni! Dyskretne i kul 
turalne nawiązanie zna­
jomości. zapewnia Biuro 
Matrymonialne „Jutrzen­
ka”. 81-963 Gdynia 1, ul. 
Migały 35. Informacje 10 
zł w znaczkach poczto-
wych. 2315-K2

tDnia 17 grudnia 1978 r. zmarł nagle uko­
chany syn, brat i wujek, śp.

ZDZISŁAW MAKOWSKI
Pogrzeb 

18 bm. o 
wie.

Ul. Rolna

odbędzie 
godz. 11 .50

16 m 5.

się w poniedziałek, dnła 
na cmentarzu na Jun;ko-

Pogrążona w smurtiku

RODZINA
4297-U3

K5 bm. 
na Mj-

Kona z rodziną

4322-U3

tDnia lii grudnia 1978 r. zmarła opatrzona
Sakramentami św., przeżywszy lat 74, na­

sza kochana siostra, ciocia, szwagierka i bea­
towa, śp.

MARIA BAGAZINSKA
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek. JB 

o godz. 13.50 na cmentarzu na Janikowie.

Pogrążona w nmutkti

RODZINA

Ul. Gajowa 3. 4»M-U3

tDnia 13 grudnia W78 r. zmarła po długiej
i ciężkiej chorobie opatrzona Sakramenta­

mi św., nasza najdroższa żona, matka, teścio­
wa, babcia i siostra, przeżywszy lat 56

BARBARA ROK
x domu Zientarska

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 15 bm. o go­
dzinie 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z dziećmi i rodziną

Prosimy o niectkładanie kondolencjl.

Ul. Świetlana W m. 1,

tDnia 12 grudnia 1976 r. zmarła po krótkich 
cierpieniach namaszczona Olejami św., moja 

najdroższa żona, nasza ukochana mamusia, teś­
ciowa, babcia siostra, szwagierka i bratowa, 
przeżywszy lat 59, śp.

HILDEGARDA TWARDOWSKA
x domu Garstka

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 16 bm. 
o godz. 14.15 w Opalenicy.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną

Opałenflca. ul. 5 Stycmia ». 779468

+ W dniu 11 grudnia 1978 r. zimarł po cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 

św., mój najdroższy i pełen do-broci mąż, nasz 
ukochany i troskliwy ojciec, teść i dziadek, śp.

LEON LEIMANN
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm. 

o godz. 12.30 na cmentarzu na Janikowie.

W głębokiim smutku pogrążono

Ul. Legnicka 30.

tona z rodziną

<**UJ

tDnia 12 grudnia 1978 r. zmarł nagle namasz­
czony Olejami św., mój najdroższy mąż. oj­
ciec, brat, szwagier i wujek, przeżywszy lat 7«, 

śp

STANISŁAW WILCZEK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, T8 bm. 

o godz. 13.10 na cmentarzu na Janikowie.

W smutku pogrążona

żona z rodziną
Ul. Nlestachowska 50 m. 74. 4325-V3

tDnia 13 listopada 1978 r. zmarł opatrzony 
Sakramentami św.

mgr. inż. JAN SZEMBEK
Pogrzeb odbył się dnda 16 listopada br.

< rzowie Wlkp.

O bolesnej stracie zawiadamia

Kona
T7969R

tDnia 12 grudnia 1978 r. zasnęła w Panu na­
sza najdroższa matka,, babcia i prababcia, 
przeżywszy lat 86

ANNA JĘCZMIONKA
Msza św. 1 pogrzeb odbędą się w piątek, 

15 bm. o godz. 10.30 w Ryczywole.

W smutku pogrążion*

•F7939g
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Czwartek

Alfreda
Izydora SZANUJMY CZAS!

Słońce: 7.55—15.3!'

r~teatw i
MUZYCZNY — g. 19 „Klub ka­

walerów”.
POLSKI — g. 19 ,.Wściekłe pie­

niądze”.
NOWY — g. 19 ..Emigranci”; 

SCENA NOWA — g. 17.30, 19.30 
..Powitania, pożegnania”

LALKI i AKTORA — g. 10, 17 
„Tygrysek”.

KABARET ,TEY” — g. 17. 20.30 
..Zbiórka, czyli z rolnictwem na 
<Tey»”.

L— kima , J
KDF MUZA — g. 10, 12.30, 15.30. 

17:45, 20 „Nagonka”, (jug. 18 1.).
KDF PAŁACOWE — g. 15 , Kan 

tata o Chile” (kub. 15 1.). g. 17.30. 
19.30 ,3an Babila godz. 20” (wł. 
18 1.).

Apollo — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20.15 ,.Bez znieczulenia” (poi. 18 
Lh

BAŁTYK — g. 10, 12 30, 20 
„ABBA” (szw. b.o.), g. 17.15, 20 
„Bitwa o Midway” (USA 15 1.).

GONG — g. 16, 18 20 „Trans- 
american Express” (USA 15 L).

GWIAZDA — g. 10. 12, 14, 16, 20 
„Siedem nocy w Japonii” (ang. 
12 1 ), g. 18 „Milioner” (poi. 12 I.).

KOSMOS — g. 17.30 20 „Barba 
Ta Radziwiłłówna” (poi. b.o.).

MALTA — g, 16 „Terror Macha 
godzilli” (jap. b.o.), g. 18 s. za 
mknięty, g. 20 s. zamknięty.

MINIATURKA — g. 16 „Skarb 
«a wyspie” (rum. b.o.). g. 17.30 
19.30 „Znaki Zodaku” (poi. 15 1.).

OLIMPIA — g. 19.30 „Amar- 
eoTd” (wł. 15 1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 
„Koronczarka” (szwajc. 15 1.).

RIALTO — g. 10. 12.30 15, 17.30, 
20 „Powrót człowieka zwanego 
koniem” (USA 15 1.).

RUSAŁKA — g. 15 „Ostatnia 
dwójka” (radź, b.o.), g. 17, 19 „Ko­
ziorożec 1” (USA 15 1.).

TĘCZA — g. 15 „Trzy dni Kon 
dora”. g. 17.15. 19.30 s. zamknięte.

WCZASOWICZ — g. 14,45, 16.45, 
18.45 ..Śmierć przychodzi dwa ra 
zy” (bułg. 15 I.).

WILDA — g. 10, 12.30. 15.30, 17.45, 
20 „Sędzia Fayard zwany szery­
fem” «fr. 15 1.0.

WRZOS (Mosina) — g. 16.30 
„King Kong” (USA b.o.) g. 19 
„Anna siostra Jany” (czech. 18 1.)

Zoo (stare) ul. Zwierzyniecka 
i (nowe) ul. Krańcowa — od g. 9 
do zmroku.

AULA UAM — g. 20 Recital for 
tepianowy Bronisława Kawalla.

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, laryngologia, neurolo­
gia — ul. Lutycka; chirurgia dzie 
cięca — ul. Krysiewicza 7.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66:. 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie, tel. 637-35. wypad­
ki uliczne i w miejscach publicz­
nych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1, tel. 
22-12-61; Osiedle Piastowskie 18, 
tel. 722-24; ul. Ugory, tel. 205-431. 
ul. Kościuszki 103. nagłe zachoro­
wania w domu tel. 544-44, wypad 
ki uliczne t w miejscach publicz­
nych, tel. 544-46; Luboń, tel. 120-309: 
Swarzędz, tel. 309 i 544-44.

Centralny Ośrodek informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn­
ny codziennie — g. 7—12, tel. 489

Telefon Zaufania — 988, czynny 
od g. 15.30—17.30. al. Marcinków 
skiego — dyżuruje lekarz psychia­
tra. Porady prawne głównie z za­
kresu prawa rodzinnego, opiekuń­
czego, Lecznictwa odwykowego i 
chorób społecznych, te) 522-51 
czynny w wyżej podanych godzi­
nach. W niedziele i święta obie 
placówki czynne całą dobę

Apteki tylko dyżury nocne* 
Dąbrowskiego 140/142 Główna 92. 
Kórnicka 24, Dzierżyńskiego 349. 
Mickiewicza 22. Słowiańska i Sta- 
rołęcka 1. Głogowska 107'109. Al. 
Marcinkowskiego (cała dobę).

K %
PROGRAM I: 9.05 Cztery pory 

roku; 11.25 Niezapomniane stro 
nice: „Opowadania” — J. Iwasz­
kiewicza; 11.35 Cztery pory roku; 
11.10 Tu Radio Kierowców; 12.25 
Mozaika polskich melodii; 12.45 
Rolniczy kwadrans; 13 Z filmo­
wej ścieżki dźwiękowej: 13.40 
Kącik melomana; 14 Studio 
„Gama”; 15.05 Korespondencja 
z zagranicy; 15.10 Studio .Ga­
ma”; 15.55 Człowiek i środówis 
ko — gaw. Z. Trzebiatowskiego; 
16 Tu Jedynka; 17.30 Radioku- 
rier; 18.25 Nie tylko dla kie­
rowców; 18.33 Koncert życzę u; 
19.15 Gwiazdy naszych estrad: 
19.40 Gra zespół J. Pastoriusa: 
20.05 Reportaż na zamówienie; 20.20 
Wybitni soliści w repertuarze 
popularnym; 21.05 Kronika spor 
towa; 21.15 Panorama polskiej 
piosenki; 22.20 Tu Radio Kierow­
ców; 22.23 Kraków na muzycznej 
antenie; 23 Wita Was Polska — 
magazyn słowno-muzyczny.

Wiadomości: o.01, i. 2. 3. 5. 9, 10. 
11. 12.05. 15 19. 20. 21. 22.

PROGRAM II: 8.01 Dialogi i zbli 
żenią: 9.30 Problemy kultury fi­
zycznej; 9.40 Tu Radio Moskwa; 
10 Czym skorupka za młodu; 10.30 
Jazz lat 50-tych: 10.40 Nie ma 
marginesu; 11 Nowe nagrania ra 
diowe E» Jaroszewicz-Mureddu; 
11.35 Radiowa Poradnia Rodzinna; 
11.40 Muzyka spód strzechy: 12.05 
C. P. E. Bach:- Koncert podwój­
ny na klawesyn, fortepian » or­
kiestrę; 12.25 . Dwie nieskończo­
ności” — fragm. książki J. Soko­
łowskiej; 12.45 Od poloneza do 
mazura; 13 Ludzie ze społecznym 
mandatem; 13.10 G. Tailleferre: 
Concertino na harfę i orkiestrę; 
13.35 Ze wsi 1 o wsi; 13.50 J. 
Brahms: Koncert a-moll opus 103 
na skrzypce, wiolonczelę i orkie­
strę; 14.25 Muzyka Dominica Ci 
marosy; 15.20 Popołudnie dziew-

Czekając na koszyczek...
W cyklu tym chcemy wskazać na konieczność — i łatwość 

— usprawnienia obsługi w handlu, gastronomii, w zakładach 
usługowych, przy wykorzystaniu istniejących możliwości oraz 
uprawnień. Cel tego działania jest oczywisty: SZANUJMY 
CZAS, zwłaszcza w okresie świątecznych porządków i zaku­
pów.

Co nam niepotrzebnie prze­
dłuża czas zakupów? Sprawdź 
my to w'sklepach w centrum 
Poznania i na nowych osied­
lach.

Samoobsługowy sklep pie­
karniczy nr 94 przy ul. Lampe 
go 8, ma źle zorganizowaną sa 
lę sprzedaży. Gondole z pod­
stawowymi gatunkami chleba 
— mazowieckim, praskim, bądź 
podlaskim, umieszczone są na­
przeciw siebie w wąskim 
przejściu. Panuje tam zawsze 
sztuczny tłok. Gdyby rozsze­
rzyć przejście — bo środek 
sklepu jest wolny — a także 
przemieścić pieczywo najczęś­
ciej kupowane (aby znajdowa­
ło się na dłuższym odcinku i 
po jednej stronie półek) tłuk 
byłby rozładowany.

W niektórych spożywczych 
sklepach samoobsługowych ob­
serwujemy: po koszyki stoi 
długa kolejka, w sali sprzedaży 
znajduje się kilku klientów, a 
kasjerki — z braku innego za 
jęcia — zabijają czas rozmo­
wą. Co się więc dzieje z ko-

Kiedy szklanka mleka 
dia każdego ucznia?
O picie mleka w szkole zabiega się ze zmiennym szczę­

ściem od paru lat. Chociaż wszyscy jesteśmy przekonani o 
potrzebie soożywania mleka, pije się go ciągle za mało.

Podawanie mleka w szkołach wymaga zabiegów organiza­
cyjnych. Niektóre szkoły tłumaczą się trudnościami takimi- 
jak brak zaplecza kuchennego. Jakie by jednak były to trud­
ności, obowiązkiem dyrekcji szkół, komitetów rodzicielskich, 
zakładów mleczarskich jest podejmowanie działań zachęca­
jących młodzież do picia mleka.

Ostatnio ogłoszony został ogólnopolski konkurs pod hasłem: „Każ­
dy uczeń w szkole spożywa 0,25 1 mleka” (czy nie można było wy- 
myśleć bardziej chwytliwego hasła?). Organizatorami konkursu w 
województwie poznańskim są: Wydział Handlu i Usług Urzędu Wo­
jewódzkiego, Kuratorium Oświaty i Wychowania, Wojewódzka Spół­
dzielnia Mleczarska w Poznaniu. W konkursie mogą wziąć udział 
szkoły wszystkich typów, które będą podawały uczniom mleko od 
1 grudnia br. do 31 maja przyszłego rok u a w latach następnych od 
1 października do 31 maja. Dla szkół, w których uczniowie będą pi­
li najwięcej mleka, przewidziano dla organizatorów indywidualne 
nagrody pieniężne. Zgłoszenia przyjmuje do 20 bm. oraz informa­
cji udziela Kuratorium Oświaty i Wychowania Urzędu Wojewódz­
kiego w Poznaniu, Aleja Stalingradzka 16/18, pokój 340. (bg)

WARTO 0 TYM WIEDZIEĆ!
Wojewódzka Spółdzielnia 

Usług Pralniczych

w Poznaniu

prowadziła
SEZONOWĄ OBNIŻKĘ CEN

na swe usługi
Oddając ubranie płacisz za­

miast 50 zł 40 zł. Kożuch — 
500 zł — 100 zł. 1 metr kw. 
dywanu — zamiast 33 zł — 
23 zł.

cząt i chłopców; 16.10 Muzyka 
polskiego 60-lecia; 16.40 Garnek 
Ohlsson gra parafrazy i transkryp 
Cje fortepianowe Sergiusza Rach­
maninowa; 17 Twarze jazzu; 17.20 
„Najwyższe z rzemiosł” — o sztu 
ce przekładu mówią: Artur San- 
dauer i Jan Leżachowski; 
17.40 „Lepszego prezentu on nie 
mógł dostać” — rep. literacki; 
18 Słynne duety V. Bellini; 18.25 
Plebiscyt Studia „Gama”; 18.10 
Siadem inwestowanych miliardów; 
19 Koncert wieczorny; 19.40 
Dźwiękowy Plakat Reklamowy; 
19.55 Katalog Wydawniczy; 20 
Studio .Relaks”; 20.20 Kwartet 
Juilliarda gra Beethovena; 22 
Książki, które na was czekają: 
22.30 Wiersze Aliny Biernackiej; 
22.10 „Listy z teatrów”

Wiadomości: 4.30. 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 11.30 13.30. 18.30. 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Za kierow­
nicą; 8.40 Co kto lubi; 9 „Opę 
tani” — ode. pow. W. Gombrowi 
cza; 9.10 Standardy na banjo i gi 
tarę; 9.30 Nasz rok 78; 10.30 Eks­
presem przez świat; 10.35 Kier­
masz płyt wytwórni Jugoton: ll 
Zycie rodzinne — magazyn; 11.30 
Z wizyta w Polsce — Karin Krog 
i Kiss Magnuson; 12 Ekspresem 
przez świat; 12.05 W tonacji Trój 
ki; 13 Powtórka z rozrywki: 13-50 
„Nasz człowiek w Hawanie” — 
orle. pow. G. Greena; 14 Dzieła 
O. Messlaena; 15 Eksprest” i przez 
świat; 15.05 Pocztówka dżwięko 

szykami? Bywa, że ich jest po 
prostu za mało, bo personel 
dla ułatwienia sobie roboty, 
daje ich mniej, niż przewiduje 
norma (czyli jeden koszyk na 
2 m kw. powierzchni sprzeda­
żowej). Ale i tak bywa, że 
jest dosyć koszyków, lecz są 
one „biletem wstępu” do tra­
dycyjnej lady z wędlinami i 
wyrobami garmażeryjnymi. W 
tej sytuacji klient, który chce 
się sam obsłużyć i kupić 
chleb, masło i serek topiony, 
musi wyczekiwać n.a koszyk. 
Tak było niegdyś w sklepie 
„Beta” na Osiedlu Piastow­
skim 17. Potem stoisko z ladą 
i obsługą zostały wyodrębnio­
ne z części samoobsługowej i 
problem zlikwidowano. A obro 
ty — wzrosły.

Ale nie w sklepie samoobsłu 
gowym nr 555 na Osiedlu Le­
cha 131: tu się handluje jak 
niegdyś w „Becie” i jeśli właś 
nie dostarczono wędliny, szyb 
kie kupno innych artykułów, 
można sobie wybić z głowy, bo 
wiem stoiska ze sprzedażą tra

„Świt” zaprasza do odwie­
dzenia punktów pralniczych, 
które znajdują się w każdej 
dzielnicy i każdej gminie.

Krótkie terminy. Solidne 
wykonanie.

Równocześnie uprasza się 
PT Klientów o odbiór pozosta 
jącej w punktach garderoby.

Kierownictwa hoteli robot- 
nicznych, zakładów i instytu- 

informujemy, żecji
przyjmujemy do prania każdą 
ilość bielizny pościelowej i 
odzieży ochronnej.

Zlecenia prosimy kierować 
pod naszym adresem:

Wojewódzka Spółdzielnia 
Usług Pralniczych „ŚWIT" 

Poznań, ul. Dziekańska.
Informacji udziela się pod 

nr tel. 727-21 (Poznań).
4132-K1

wa z Paryża; 15.20 Trzy wersje 
tematu: „Eleonor Rigby”; 15.40 
Dawna muzyka na zamku w Szcze 
cinie; 16 Rep. pt. „A na Śląsk 
•ja nie pojadę. chyba że do wnu­
ka”; 16.20 Muzykobranie; 16.45 
Nasz rok 78; 17 Ekspresem przez 
świat; 17.05 Muzyczna poczta 
IKF; 17.40 Wszystkie drogi pro­
wadzą do Nashville; 18.10 Poli­
tyka dla wszystkich; 18.25 czas 
relaksu; 19 Mini-max; 19.30 Eks 
presera przez świat; 19.35 Opera 
tygodnia — K. W. Glueck: „Ifi- 
genia w Aulidzie”; 19.50 „Opęta­
ni” — ode. pow.; 20 Blues wczo 
raj i dziś; 20.30 Pamiętniki — J. 
Warnecki: ..Najdłuższy mój mono 
log”; 20.45 Zespół Swing Session 
na Jamboree 78; 21 Reminiscen­
cje muzyczne — aud. J. Webera;
22 Fakty dnia; 22.05 Gwiazda sie 
dmiu wieczorów — Elkie Brooks; 
22.15 Codziennie powieść w wyd. 
dźw. — Jerzy Żuławski: ,Laus 
feminae”; 22.45 Romanse z teatru 
Romen; 23.05 Między dniem a 
snem.

Wiadomości: 6.15, 7, 8, 10.30, 12, 
iń 17 mm 2?

PROGRAM IV: 6.15 Dla nauczy 
cieli: , Radio — Szkole”; 6.30 
Rytm i piosenka; 6.45 Radio- 
express na dzień dobry; 7 Budzi 
my się przy muzyce; 7.40 Radio 
dedykuje; 8 Zespół „2 4-1”; 8.10 
R-TV Szkoła Średnia dla Prac. 
— Biologia (sera. I): „Fotosynte­
za”; 8.35 W kręgu spraw rodzin 

dycyjną nie można wyodręb­
nić i przenieść ze względu na 
istniejącą instalację. Niestety, 
nie pomyślano o tych kłopo­
tach już podczas projektowa­
nia „Samu”.

Nie myśli się o nich także w 
spożywczym „Samie” nr 102 
przy ul. 23 Lutego 14, choć tu 
problem sprowadza się tylko 
do... przesunięcia jednej z 
dwóch kas, która zresztą jest 
zazwyczaj nieczynna. A jedno­
cześnie w niektórych ■ „Sa­
mach” wyodrębniono stoiska 
tworząc sprzedaż tradycyjną; 
są to stoiska z... wyrobami mo 
nopolowymi. Czyżby przejaw 
zapobiegliwości o czas klien­
ta?

Przykłady te świadczą o 
niedostatecznej organizacji 
obsługi nabywcy w • sklepie. 
Jeśli czasem można usprawie­
dliwić nawet tłok, wywołany 
błędem projektanta, to nie da 
się wytłumaczyć obojętności i 
braku poszanowania cudzego 
czasu, gdy jest on marnotra­
wiony bezmyślnym ustawie­
niem kasy czy lady.

Skąd ten brak wyobraźni? 
Dla handlowca czas — to pie 
niądz, dla klienta zaś, zwłasz­
cza w okresie wzmożonych 
przedświątecznych zakuoów. 
czas — to więcej niż pieniądz, 
bo to również jakość jego pow 
szediniego dnia, (jn)

Szkło i ceramika 
mistrzów rzemiosła

Krajowy Ośrodek Rzemiosł Artystycznych wraz z poznań­
ską Izba Rzemieślniczą zorganizowały kolejny pokaz wyro­
bów wykonanych przez artystów rzemieślników. Tym razem 
pokazano najwartościowsze eksponaty ze szkła i ceramiki.

Wystawa prezentuje dzieła 24 mistrzó-w z różnych ośrod­
ków w kraju. Pokazano zarówno witraże, jak i kryształy, 
wyroby kobaltowe, szkło lane. Na uznanie zasługują przede 
wszystkim eksponaty Bolesława Kościańskiego z Warszawy, 
który pokazuje jak wiele, i jak różnymi metodami można 
tworzyć w szkle. Interesujące są również dojrzałe artystycz­
nie i nienaganne warsztatowo ceramiczne dzieła Łucji Za­
mojskiej z Kalisza.

Ekspozycja artystycznego szkła i ceramiki pokazywana bę­
dzie również w innych ośrodkach kraju. W Poznaniu obejrzeć 
ją można od 13—18 grudnia w gmachu Izby Rzemieślniczej.

(len)

W ćwierćwieczu Poznańskie 
go Przedsiębiorstwa Ro­
bót Drogowych rok 1978 

jest rekordowy. Wartość wszy 
stkich wykonanych przezeń 
prac przekroczy bowiem mi­
liard złotych, czym nie może 
się pochwalić inny zakład 
Zjednoczenia Przedsiębiorstw 
Robót Drogowych i Mosto­
wych.

Dwa tygodnie przed planowanym 
terminem — mimo niesprzyjają­
cych warunków atmosferycznych 
— ukończono uszczelnianie gigan­
tycznego zbiornika wodnego ca 
górze Żar w województwie biel­
sko-bialskim, niezbędnego dla pra 
widłowego funkcjonowania elek­
trowni na Porąbce. Czterowarst- 
wową powloką uszczelniono zbiór 
nik o powierzchni 150 000 metrów 
kwadratowych; połowę prac wy­
konano na pochyłych skarpach 
zbiornika, co wymagało stosowa 
nia specjalnego sprzętu do układa 
nia i zagęszczania masy bitumicz 
nej. Po raz pierwszy w Polsce 
uszczelniono zbiornik masą betonu 
asfaltowego.

PPRD kontynuowało w tym 
roku prace drogowe w rejonie 
rozbudowującej się Huty „Ka­
towice” oraz zakończyło bu-

nych — Nie tylko dla siebie; 8.55 
Graj kapelo; 9 Dla kl. 111 i IV 
(jęz. polski); 9.25 Gra Orkiestra 
Kameralna J.-F. Paillarda; 10 Dla 
kl. VI i VII — Radiodelta — Ma 
tematyka — Fizyka — Astronomia; 
10.25 Muzyka; 10.30 Estrada przy­
jaźni; 11 Dla kl. IV lic. — Pro­
pedeutyka Nauki o Społeczeń­
stwie; 11.30 M. Giaurow śpiewa 
Verdiego; 12.05 Czas dobrych go 
spodarzy; 12.25 Giełda płyt; 13 
11 lekcja jęz. hiszpańskiego; 13.20 
Dla kl. III i IV (język polski);
13.45 Tu Studio Stereo; 14.45 
Greckie buzuki; 15.05 Teatr FR — 
Studio Współczesne: „Wyznania 
Tomasza Judyma” wg pow. „Lu­
dzie bezdomni” S. Żeromskiego;
16.05 Nauka j technika w krajach 
socjalistycznych; 16.25 22 lekcja 
języka niemieckiego; 16.50 Radio 
express; 17 Radioreklama; 17.15 
Z taśmoteki spikera; 17.25 Ante­
na młodych; 18 Taśmoteka amato 
ra; 18.25 Postawy i wzory — „Wy 
chowanie dla pokoju”; 18.45 Ra 
dlowy Poradnik Językowy; 19 
Uczeni w anegdocie — M. Fara­
day; 19.15 20 lekcja języka ro­
syjskiego; 19.30 R. Schumann — 
Sonata fortepian o wa/fis-moll op. 
11; 20.10 Niech naró^y śpiewają;
20.40 J. Ockeghem; Msza L’hom- 
me arme; 21.15 Współczesna mu­
zyka fińska; 2L55 C. Debussy: 
II Sonata; 22.15 Ziemia, człowiek, 
wszechświat — Ochrona środowis 
ka i jej ekonomiczne aspekty;

Płyty z wypożyczalni

W klubie „Pod lipami" na Wino 
gradach czynna jest wypożyczał 
nia płyt gramofonowych. 3 000 
płyt mają do dyspozycji miłośni­
cy muzyki poważnej i rozrywko­
wej. Nagrań można również po­

słuchać na miejscu.
Fot. — R. Królak

Grudniowe nowości
wydawnicze

Po raz 145 Pałac Kultury i po­
znański oddział Polskiego Towa­
rzystwa Wydawców Książek zor­
ganizowały przegląd nowości wy 
dawniczych trwający od 13 do 18 
bm. W holu Pałacu Kultury co­
dziennie od godz. 10 do 18 zapo­
znać się można z propozycjami 
grudniowymi, (na)

Wielkie inwestycje i uliczki

PPRD w gronie miliarderów
dewę drogi szybkiego ruchu w 
Zagłębiu Miedziowym na od­
cinku Lubiń— Polkowice — 
Potoczek. Kontynuowano robo 
ty przy budowie autostrady 
Września — Konin. W Pozna 
niu brygady przedsiębiorstwa 
pracowały na Ratajach (trasa 
Łabsko—Weiecka). Ukończenie 
tych prac znacznie uspraw­
ni komunikację publiczną w 
rejonie osiedli Lecha, Czecha 
i Rusa. Poza planem PPRD 
uczestniczy tu w robotach ziem 
nych na trasie przyszłej linii 
tramwajowej.

Prócz wielkich inwestycji drogo­
wych brygady przedsiębiorstwa 
kontynuowały prace przy Torze 
Poznań, wsączyły się w przedtar- 
gową modernizację układów ko­
munikacyjnych miasta; 22 milio­
ny złotych — to wartość prac 
wykonanych na poznańskich osie­
dlach mieszkaniowych: Rataje, 
Kopernika, Piątkowo. Zajmowały 
się rozbudową dróg w gminach: 

22.35 Radiowo-TV Szkoła Średnia 
dla Prac. — Metodyka (sera. I): 
„Jak radio pomaga nauce”.

Wiadomości: 6.40. 12, 15. 16, 22.55.
K TEŁE^iZM~l
PROGRAM 1: 6 — TTR, RTśS 

Język polski (sem. 1): „Trwale 
wartości literatury staropolskiej”; 
6.30 — TTR. RTSS — Fizyka (sem. 
1): „Praca i energia” cz. 2; 9 — 
dla kl. VI — Historia: „wojny z 
Turcją”; lo — Dla kl. VII — Ję­
zyk polski: „Juliusz Słowacki”; 
11.05 — Dla kl. VIII — Przysposo 
hienie obronne: „Bądź gotów do 
obrony”: 11.55 — Dla kl. I—IV 
lic. — Język polski: „Dramat”; 
13.25 — TTR. RTSS — Matematy 
ka (sem. 3): „Badanie przebiegu 
flmkcji. cz. 1; 14 — TTR, RTSS 

—1 Biologia (sem. 3): „Człowiek 
i jego przodkowie”: 15.30 — De 
cyzję piętnastolatków (kol.); 16 
— Dziennik (kol.); 16.10 — Obiek 
tywr; 16.30 —/ Dzień dobry, tu Te 
lewiz.ia „Hi-Fi — nadzieje i źa- 
,e’’ .P^ot-): 16-50 — Czwartek tele- 
wizji dziewcząt i chłopców oraz 
kolejny odcinek filmu prod. TV 
franc. „Żegnajcia moje 15 lat” 
(kol.); 17.30 — Patrol; 18 — To par­
tii czyn — to partii myśl — frag­
menty uroczystego koncertu z oka­
zji 30-lecia zjednoczenia ncl kiego 
ruchu /febotnieze-ro i 69-lecla po­

wstania KPP. Scenariusz i reżyse­

Auta i maszyny

Nie pójdą na złom 
lesz pomogą w czynach 

Jeszcze nie tak dawno R- 
ro Czynów Społecznych i ?U 
drzewiania Urzędu Wojewód* 
kiego w Poznaniu dyspono^ 
ło znikomą liczbą maszyn 2 
pojazdów. Wielu prac nie moJ 
na więc było wykonać, inj 
nastręczały sporo trudności 
A ponieważ czynów realizuj 
się w województwie poznań­
skim coraz więcej, biuro pn 
nie potrzebuje odpowiedniego 
sprzętu i taboru.

Z pomocą przyszły zakłady 
pracy. 'Wśród wielu z nich 
przyjął się zwyczaj, że wy-cksploatowane pojazdy 
miast przeznaczać na— złom 
remontuje się (bezinteresownie 
przez załogę) i przekazuje do 
biura. Tym samym systema­
tycznie przybywa sprzętu, któ 
rym szybciej i łatwiej pomóc 
można mieszkańcom w reali­
zowanych przez nich czynach

Ostatnio podarowano biuru 
kolejny pojazd. Skasowaną 
w „Energopolu 7” spychoko- 
parkę ,-Białoruś” postanowi'! 
wyremontować pracownicy po 
znańskiego Przedsiębiorstwa 
Sprzętowo - Transportowego 
Budownictwa Kolejowego. Ód
nowiona „Białoruś” już jest 
wykorzystywana do rozmai-
tych prac ziemnych. Nadto
Dowództwo Wojsk Lotniczych 
postanowiło przekazać na po 
trzeby biura samochód z wy­
posażeniem warsztatowym.

Wkrótce kilka następnych 
zakładów zamierza powięk­
szyć zaplecze taborowe biura 
czynów, (bop).

Konferencja 
studentów pracujących

W Małej Auli UAM w Po­
znaniu obradowała wczoraj II 
Międzyuczelniana Konferencja 
Studentów Pracujących, zorga­
nizowana przez Wojewódzką 
Radę Studentów Pracujących, 
SZSP. Obecni byli przedstawi­
ciele wojewódzkich władz po­
litycznych, uczelnianych i orga 
nizacji studenckiej. Na konfe­
rencji mówiono o roli studiów 
dla pracujących w systemie 
ustawicznego kształcenia, a tak 
że o współpracy ze związkami 
zawodowymi i organizacjami 
społecznymi, (mar)

Suchy Las, Swarzędz, Kostrzyn 
oraz modernizacja uliczek pery­
feryjnych Poznania.

pracownikówFachowość
PPRD znana jest również poza 
granicami kraju. Jak poinfor­
mował zastępca dyrektora do 
spraw technicznych przedsię­
biorstwa — Kazimierz Kaźmie' 
czak oddano do eksploatacji 
budowany w trudnych wam 
kach terenowych odcinek d.’ 
gi Trutnoy — Svobcda w 0 j 
chosłowacji. Wysoka ocena 
kości tych prac zakończyła s 
kolejnym kontraktem eksp 
towym obejmującym budo' 
następnej drogi w skalisty; 
Karkonoszach- która pcłąc 
Swobodę z miejscowością M: 
sov. Część soecjahstów cdr 
legowało PPRD do Libii, go1 
współuczestniczą cni w pową 
waniu dróg w rejonie Bark 
Trypolisu. (ask)

ria — Tadeusz Aleksandrowicz 1® "I 
Dobranoc dla najmłodszych (Roj • 
19.10 — Siódemka; 19.30 — 
czpr z dziennikiem (kol.);
„Perła w koronie” — polski f‘\ 
fab. o miłości pracy i walce w 1 
tach 30-tych na Śląsku (kol.); 
— Dziennik (kol.); 22.50 — I’e- . 
— aktualna publicystyka kultu-- 
na (kol.).

PROGRAM 2: 16.35 — Język H2'1 
ruski — Kurs podstawowy. •- 
(kol.); 17.05 — Język rosyjski “ 
Kurs podstawowy, 1. 1° '2
17.35 — Muzyczny kinematograf " 
program filmowo-muzyczny 
18.20 — „Pies Kantor W 
ode. 3 pt. „Brylanty” — f’,nł 
prod. IV węgierskiej; 19-1° I
leskop; 19.30 — Wieczór z _
nikiern (kol.); 20.30 —
Nauczanie początkowe: Ł‘?CEC‘i1*i 
ćwiczeń językowych z 
materiałami”, wyki.: doc. <“ , __ 
Lewandowska; 21 — 
Psychologia: „Samoocena i san _ 
akceptacja jako struktury reg 
cyjne”. Wykł.: prof. dr nąB- _ 
ria Tyszkowa; 21.30 — 
Matematyka: ,.Język matematy - 
no-logiczny”. wykł.: prof. dr 
Andrzej Alexiewicz i doc. dr ‘ 
Halina Mystkowska; 22 — ® 0
dżiny (kol.); 22.10 — Rozinm i
wychowaniu — program dla 
dziców pierwszoklasistów: _
pomóc dziecku w okresi* i®4' 
częcia edukacji”.


